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- ROZEGRANY DRAMAT

a | W POLSKIEJ RODZINIE

| 7 Rozżalony maż odbiera sobie zycie wystrzałem

z rewolweru

POLONIA MIEJSCOWA PORUSZONA DO GŁĘBI
SMUTNYM WYPADKIEM

BLOOMFIELD, N. Y., 9 lipca. - Jan Gruchacz,
wystrzałem z rewolweru odebrał sobie dziś życie w
klepie bławatnym należącym do jego żony przy 4458

Broad ulicy, w którym był oblęgany przez 45 minut

przez policję i straż pożarną. 1

Gruchacz rozwiódł się z swoją żoną 31 maja, gdy

na kazała go aresztować za pogróżki, że ją zastrzeli.

d skazał Gruchacza na 60 dni aresztu, ale go wypuś-

na wolność na prośbę żony, gdy przyrzekł, że be-

- dzie żył z żoną w zgodzie. wb ;

5 Gruchacz nie dotrzymał przyrzeczenia i po Wy)

z więzienia zamiast powrócić do żony zamieszkał

_ bsobno, ale zachowywał się spokojnie aż do dnia

" wczorajszego, gdy wychodząc z domu zabrał ze sobą

rewolwer. Gospodarz domu widząc rewolwer u Gru-

/ Chacza, starał się mu wyperswadować, aby nie zabie-

| at broni.

|

Gruchacz, który wyglądał na pijanego o-

/ Ewiadczył, że dzisiaj kogoś zastrzeli. ›

Gdy żona Gruchacza zobac owego męża zbli-

zwjącego się do jej małego sklepiku

_

w tyle którego
miesz valaswoją?Szmiesięczną

kła do sąsiedniego domu pani M. Wyman, która na-

chmiast zatelefonowała na policję.

_ Wkrótce nadeszli policjanci, sierżant Hudy i po-

licjant

-

Collins.

-

Głuchacz tymczasem pozamykał i
|

pozawalał meblami wszystkie drzwi i pozaciągał fi-

anki w oknach. Na pukanie policjantów do drzwi,

© Gruchacz zamiast odpowiedzi, dał kulę w drzwi.

| Policja zwołuje straż pożarną. Regularneoblężenie

Po pierwszym strzale Gruchacz drugi raz strzelił

przez okno

_

Z przybyciem straży pożarnej przybyło

| więcej policjantów na miejsce wypadku i rozpoczęło

| się regularne oblężenie Gruchacza. Strażacy połączy

P Ii węże gumowe z hydrantami i rozpoczęli

|

zalew: 6

sklepik strumieniami wody, zaś policjanci zajęli po-

P sterunki naokoło domu, aby, nie pozwolić Gruchaczo«

| wi na niespodziewaną ucieczkę.

! Gruchacz nie miał zamiaru uciekać, ale postanowił

; skończyć swoje kłopoty

* Gruchacz stojąc pod strumieniaini wody lanej na

ego przez okna sklepu przez strażaków nie myślał

le o ucieczce. Gdy po 45 mi a h oblęż po-

ant Stocki, polak, odezwał się do Gruchacza w ję-

u. polskim i zażądał jego poddania.  Gruchacz od-
jał: że się nie podda i nie opuści tego domu

m.
.

W krótkim czasie potem dał się słyszeć o-

tni strzał z wnętrza domu. Gdy sierżant Hudy
edł wkońcu do wnętrza, przekonał się, że Gru-
cz ostatnim strzałem odebrał sobie życie, pakując

obie kulę w głowę.
- Polonja w Bloomfield jest niezmiernie poruszo-
a tragedją rodziny polskiej. Sympatje ludpości pol-

ski j’g‘pdzielone. Jedna część ludności bierze w o-
onę żonę Gruchącza, szczególnie kobiety sympaty-

tja z żoną ni śliwego bójcy i turpika.

lężczyźni zaśstoją w jego obronie, zarzucając pani
ruchacz, że olita niepor ieniu rodzi

n tego stopnia, że się zakończyła trafie:
›oszcą ujmę polakom w Bloomfield. Ogół.

ych zjawisk wśród ludności Stanów Zjedn.
w «infants-Cl. ;

EZ RESTAURATORA MNŁODZIER

11] ZWYKŁYNI BANDYTAW
Po, Neg
9lipca: - Zwło- sklepie cygar, w czasie rabuńku

u Jirioiclłrćwuh'! rozpoznał w zabitych.
'a rabusiów składu cygór.

 

cala, po

L

w rodzinie Gruchacza należy do |.

| ANGLIA ZAPRZE-

|, STAJE WALKI

W IREANDJI

LONDYN, 9 lipea - Pomig-
dży Irlandją a Anglją zostało
zawarte zawieszenie broni w o-
becnych walkach irlandzko-an-
gielskch. Zawieszenie broni za.
cznie obowgzywać od
działku w południe. Eamon de
Valera, prezydent republiki Ir-
landji przyjął zaproszenie Lloy-
dn Georgea i udaje się na kon-
ferencję w Londynie z przedsta-
wicielami rządu angielskiego
Przygotowania do zawieszenia
broni wśród wojsk angielskich
zarówno jak i w szeregach po-

irlandzkich są na u-
kończeniu,

15,000 woisńkźwqgkich stoi
załogą w Fiume

Wojska te mają rozbroić da-
wnych zwolenników d' An-
nunzia, którzy opanowali

port Barras
FIUME, 9.lipca. - Do Fiume

przybył oddział włoskich wojsk
złożony z 15000 żołnierzy, za-
opatrzony w armaty i tanki.
Część tych żołnierzy rozkwatero
wało się w mieście podczas gdy
reszta rozłożyła się obozem po-

Byli ,zwolennicy pułkownika
d' Annunzia, którzy w ostatniu
„tygodniu zajęli przemocą port
Barras, gdy się dowiedzieli z o-
świadczenia , wygłoszonego -w
parlamencie przez włoskiego mi
nistra spraw zagranicznych hr.
Sforze, ze port Barras zostanie
odstąpiony Serbji, ponieważ -
port ten nie stanowii Ine}
części portu Fiume. Legioniści
d' Annunzia dotychczas zajmu-
ją pokt Barras i wojska włoskie
zostały przysłanę do wyparcia
legionistów z portu, w którym
sig zabarykadowali

EXTRA!

List prez. De Valery

do LloydaGeorgea

LONDYN, 9 lipca. - Treść
listu wy go przez p d
ta republiki irlandzkiej do Lloy
da Georgea premiera Angjli:

„Panie! Pragnienie pań
skie wyrażone przez pana w i-
mieniu rządu angielskiego, a-
by zakończyć wiekową walkę |
pomiędzy Darodami dwuch
wysp i przywrócić sąsiedzką
przyjaźń pomiędzy tymi dwo
mo narodami jest także pra-
gnieniem narodu irlandzkie
go
Naradzitem się z moimi

kolegami i zasiągnąłem rady

naszego narodu w sprawie za
proszenia yst
wanego do mnie. W odpo-
wiedzi pragnę donieść; że je.
stem gotowy spotkać się z pa
nem, by oniowi najakich

LUDNOŚC REPUBLI
ZE, AZEBY U

NOWEGG

(Korerpontne
Wosts do x. v. GLOBE)
CZYTA '(stoliea repub. W

Syberji). - 9 Lipca. - Rep
ka Wschodniej Syberji
gająca się na-połowie obs
Syberji od Oceanu Spokoj
do Jeziora Bałkajskiego, byłas
kryta tajemniczą zasłoną
świata zewnętrznego.
Obecnie na terytorjum rep@e

bliki przebywa kilka komisji ró
znych. narodówości,

i i jest
sprawami koncesji w kopale
niach złota, które, otrzymali kde
pitaliści we Wschodniej
rji. „Wostatnich czasach
była do Wschodniej Syberji
misja. «mery
za zadknie zbadać istniejące sto
sunki polityczne i administra-
cyjne, by udzielić tej republice
wschodniej materjalnej i finan-
sowej pomocy przez rząd: Sta-
nów Zjednoczonych.

Poniższa wiadomość jest pier
wszą, jaką wysłano ze Wschod-
niej Syberji po. pięciotygodnio-
wych badaniach stosunków go-
spodarczych i politycznego poło-
żenia we Wschodniej Syberji.

Autor tej wiadomości podró-
żował po znacznymobszarze no-
wej republik; rozmawiał z chło
pami, robotnikami i urzędnika»
mi nowego państwa: W repu-
blige Wschodniej Syberji poło-
żenie jest lepsze jak w sąsied»
niej Mandźurji. Rzekome wal-
ki i powstania chłopów i robot-
ników są zwykłym wymysłem
zwoleników dawnych carskich
rządów przebywających w Har-
binie. Pisma nadchodzące do
Czyty z zagranicy donoszą o
wielkich rewolucjach i walkach
w miastach Wschodniej Syberji
a ludność tych miast nie słysza-
ła o żadnych rewolucjach, a je:
żeli były jakie walki, to utar-
czki policji ze zwykłymi rabu-
siami.
Od zeszłego grudnia, gdy woj

ska republiki Wschodniej Sybe~
rji wypędziły wiecznego awan-
turnika gen.-Siemionowa na te-
rytorjam repubilki Wschodniej
Syberji, nie było żadnych walk
z wyjątkiem na terytorjum, któ-
re się znajduje pod okupacją
wojsk japońskich.

Giągłe i
jakie mają miejsce we Włady-
wostoka i prowincji Promorsk,
dają dowód, że rząd japoński nie
ma na celu utrzymania ładu'i po
rządku w tej prowincji, by za»
pobiedz! rozszerzeniu sig: anar-
 

ne układy, aby doprowadziły
do pożądanego celu®.

Eamon de Valera.
Rząd angielska razem z listem

prezydenta republiki irlandzkie}
ogłosił następujący komunikat,
w sprawić zawartego zawiesze›
nia broni:

„Zgodnie z propozycją pre-
mjera Llyoda Georgea i odpo
wiedzią

 

ehji poza
Syberji, ale przeciwnie zaburze-
nia te i rewolucje są sztucznie
wywoływane w interesie Japo-
nji, która wskazuje na nie jako

muszą pózostać na Syberji. '
Wszystkie zaburzenia i rewo«

lucje, jakie zaszły. ma: teryto:
rjum republiki Wschodniej Sy-
berji zostały wywołane przez

Ostatni

 

SIĘ BYC

UGRUNTOWANY

OBI WSZYSTKO CO MO-
YMAC ISTNIENIE
PANSTWA

fe este ą porządku skończył sig niebywa-
łą klęską awantruników, któ-
rzy zostali rozbii w puch. przez
wojska republiki Wschodniej
Syberji i wyparci do

Ostatnio krążą pogłoski, że w
miejscowości „Hailar w Mandiu-
rji gromadzą się znowu handy?

'f awanturnik6ws dochodzące do

10000 ludzi, bierowane przez e-

misarjuszy dawnego porządku w

Rosji, by wkroczyć na teryto-

rjum iki W iej

berjiMEW od miasta Czy:
ty.
Wszystkie te ataki są prowa-

dzone, celowo dla podkopania
bytu nowego państwa „które po

fiat: dll'k‘ oErOny.

Ludność nowego państwa czyni

wszystko, co może, aby zabezpie

czyć spokój i dobrobyt swojej

nowej ojczyźnie, a wrogowie no-

wego państwa czynią wszystko,

co jest wich mocy, aby wytwa«

rzać zaburzenia i anarchię, i w

zamieszaniu przywrócić dawne

i id przez _ludność

rządy Kołczaka .i Siemionowa.

Granice republiki Wschodniej

Syberji, która obejmuje i poing

cną część i wyspy Sachalin, do

której sobie rości pretensje Ja-

ponja, której sprzeciwiają się je

dynie Stany Zjednoczone, cią-

grą się na południu wzdłuż gra

nicy Mongolji, na zachodzie zaś

wzdłuż rzeki Selengi i jeziora

Bajkaj, na północy wzdłuż rzekń

Wiluji i grzbietów gór jablon-

nych, a na wschodzie graniczy

republika -Wschodniej Syberji

z Morzem Ochockiem, .Powiers

chnta-republiki.Wschodnie} Sy-

berji wynosi przeszło dwa miljo

ny „kwadratowych: wiorst, około

880,00 angielskich mil kwadra»

towych.

Ludność ›republiki :

MIESZKANCY DUBLL-

NAMODLA ST NA

ULICACH MIASTA

Wyczekują wiadomości: o za-

kóńczeniu walk i zaburzeń

DUBLIN, 9 lipca. - Wokoło

gmachu rządowego „Mansłon

House", w którym się odbywała

du prowincji Ulster (.tymczaso-
wego rządu republiki (rlandz-
kiej, klęczały dzisiaj tłumy lud-
ności, modląc się o pomyślny
wynik» konferencji pomiędzy

:politycznych
stronnictw irlandzkich od. któ-
rego zależeć będzie pomyślny
wynik rokowań pokojowych po
między: Irlandją a |Anglją.
Wśród zgromadzonych. .tłu-

mow! panowala nierwykia powa
ga d. zrozumienie _doniosłość
chwili, w której się rozstrzygał
siedmiowiekowy spór Irlandjiz
Anglig. +

Gdy po skończonej konferen-
€ji, m której doszło do porozu»
rqienh pomiędzy przedstawieie
lami Południowej Irlandi i
prowincją Ulster ukazali się
przed gmachem Eamon de Vale.
rai James Graig premier par.
Jatentu: uls! zgromadze
ni powitali dwuch pogodzogych
przeciwników z niezwykłym en.
tuzjarmem.

Zabili przyjaciela przy

PHILADELPHIA, 9 lipca.
Dwlich mężczyzn zostało zam»
kniętych do więzienia na pole-
cenie koronera, który po zbada-
niu przyczyny śmierci 17-letnie.
go Waltera Elbinga, orzekł, iż
śmierć nastąpiła skutkiem zgę-
szezonego powietrza, które are-
sztowani Karl Reed, lat 20 i Tho
mas Divan, lat 27, wtłoczyli do
ust przez wetknięcie gumowego
węża połączońego ze zbiorni-
kiem, zgęszczonego powietrza.

Ciśnienie powietrza było tak
wielkie, że porozrywało wnę
trzności u nieszczęśliwej ofiary
złośliwych żartów,

Świadkowie zeznali, że Kari
Reed i Thomas Divin sq odpo-  

konferencja przedstawicieli rzą-| '

POGŁOSKI 0: POWSTANIU

PRZECIW ZELIGON

Powstańcy na Białej Rusi mają walczyć z w

~ skami gen. Zeigpwskiego
; filmjalna mamYork Tribune")

, 9 lipca. - Wojna znowu -'
wzdłuż dawnego rosyjsko-niemieckiego frontu wojeń«
nego. f

Powstańcy białoruscy uzbrojeni w karabiny f ary-
matki karabinowe zajęli stare okopy nie syj« -
skiei blokhauzy i przywracają dawną linję r
podczas gdy' wojska generała Żeligowskiego, : '
powstańców przy pomocy automobili pancernych.

Wiadomość ta została nadesłana do białorisk
delegacji w Berlinie, która ogłasza, że
ność białoruska nad granicą polsko-rosyjską
six powstanie. Klęska polaków w podobnem
niu na G. Śląsku dodała białorusinom odwagi. do ›
wołania powstania. Według otrzymanych o-
sci, powstańcy mają z powodzeniem atakować w
wenerała Żeligowskiego w okręgu Benizy, any
iWołożyna. Powodem bezpośrednim :ybudlu %

a ludności bit

mod

CKIFMIL

§.

-|wstania była przymusowa rekrutacji
rusukiej w szeregi wojsk generała Żeligowskiego

Wiadomość: misji, białoruskiej stwierdza, że m
szkańcy Wilna i Grodna są bardzo

| powstańczy dążący do przywrócenia rządu
'.nlnruskiei rozszerza się coraz bardziej. We

mustegzknch policja złożona z wojsk generała Ze
gowskiego została wymordowaną, . =* a
(Wuflomm tę podajemy tylko z obowiązku
::sz ale Psalmy ją za zwykłe kłamsowo jak -

e inne wiadomości o Pol ez :pmmaków. rep he sce, rozgłaszane przez

Maszynista zamordo-
«

wany w czasie ru-

chu pociągu

"EL, PASO; 9 lipca, -- Maszy-
nista KoleJowy William Bohl-
man z Sandersn Texas 'zostal
rxmfmimny podczas prowa-

dzenia pociągu i wyrzucony na

Pole. Pociąg bez kontroli pędził
jeszcze 4 mile a w końcu loko-
motywa: wyleciała w pówietrze
1 cały pociąg: został rozbity w
kawatki, -Maszynista Bohman
został zabity w-chwili, gdy pa-
Ila"e
komotywy węglem i nie zwra-
zabuwagi na to, co się dzieje na

/M

ciw podatkóm nałożonym. w
władze miasta Doorn na go:; :
dłości byłego cesarza, 2

Byly kaiser
-

utrzymuj
władze miasta Door? mi::l _,
żadnego prawa nakładania m
niego podatków, ponieważ
przybył on do Holandji z I
ste} woli i jest raczej A
za jeńca i dlatego nie może p Ą
dlegać opodatkowaniu jak kał-
dy. inny wolny obywa ty -w/ A

w nakładaniu na. niegó:
tku dochodowego, Władze m
sta Doorn wychodzą fed
innego. punktu zapat
oświadczają, że kaiser
do. Doorn jake wolny ci
poniewat dobggwolnie
sobie miejscowość

niej Syberji wynosi dwa mmo'lwiedzhlni za śmierć chłopca
ny. Gleba jest urodzajna i nie, jegen z nich wtykał chłopcu do

zwykle bogata -w kruszce. ust gumową tubkę, a drugi przy
gactwa ziemi są tak wiel 3*|irzymywał go za plecy, aby sić

mogą wyżywić, kilka miljenów nie oddalał od, zbiornika z fi-
ludzi. Na obszarze" republiki bą. Śmierć chłopca nastąpiła w

Syberji znajduje się tylko trzy! strasznych mękach. Zbrodnia:

platformie maszynisty i w spra-
wie mordu nie może dać blit-
szych informacji,

Były kaiser nie chce płacić

mieszkanie i dlatego
tost powinien zostać n
duiony a powinnyzostać
sięwzięte kroki dla
nie d kaisera po :
następca tronu _ niem

na dowód, że wojska japońskie! tząd

miasta liczące ponad: pięć tysię-
cy mieszkańców. Reszta miej-
scowości tó małe miasteczka i
wioski zabudowane drewniane
mi kam} z

Ludność pupil. .w de-

hyh-dym ustrój państwa

Ludność republiki Wschod:
niej Syberji jest przekonana, że
potrafi utrzymać demókra
ną republikę i zdołała już przez

zgromadzenie naródo-
W
|konstytucję, "Jakkolwiek nowy

nie jest bardzo niedołężny
1 Tudność narażona jest na wiele
cierpień, to jednak znosi
stkocz odwagą i nie żąda jatmuż
ny od świata, ale tylko uwolnie
nia od ataków
nieprzyjaciół, *
Reid <reptblik} |Wschodniej

fberji zaprosił rząd 6 

zewnętrznych |

rze zostali osadzeni w więzieniu
bez prawa złożenia kaucji. ,

u-eine

warunkach, któreby były ko-
rzystne A dla nowego ma? i

1u prowincji Primorsk przez

ponje i grośnego sąsiedztwa
deracyjnej bolszewickiej repu- /
bliki. rosyjskiej.
Japonja w

zgodziła się
ska ze Wschodniej Syberji,

warunkiem, że otrzyma:

japońskich złączonych w syn

nów kruszcowych. _Wrazie, --
| gdyby .Japonja nie :wycofała
swoich wojsk ze Syberji dla no

tle

 

książę Fryderyk został w
ny od płacenia 6

PAMIĘTAJCIE -O W

M:tków Holandji.

DOORN, Holandja, 7 lipea.-
Rada miasta Door zastanawia
się nad gwałtownym protestem
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1 SIEROTACHNA Gd

byłego Pesarza Wilhelma prze- ŚLĄSKU
revecs

Na niedzielnewydanie składają si

CHOINKA PANA JEZUSA. - Nowela T. Dostoje
§ DUSZA MIASTA -- Impresja W. Wolskiego.

MOSTĘŻNEGO: (KRĄŻKA - F

pod
koncesje dla 36 wielkich firm |f

dykat do. eksploatowanta, tere-|f

DZIAŁ GOSPODARSKI -: DZIAŁ K
z DNIK LEKARSKI - RZEC

< SZARADA1 ROZW
* aelve
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Jest to. rozdziatze stynnego|
dzieła znakomitego pisarza a-
nerykańskiego, sx:-

kdikanaście dni temu z ruszto- i w
waniem z trzeciego piętra, odno| SWWIt ~> szerogu@bwietnyelhow - <
sząc wstrząśnienie i poranienia, 2:71:32)» „:::;ęafgśir

"6-1

BTUROWZIENNIKÓW

POLISH NEWS AGENCY
(WŁADYSŁAW OPALIXSKI, właściciel)

Przecież zdecydował. się. jeszcze
weBomédz kampdnję mówtyzebrał cob przeszło sto dolarów,
które zaniósł kandydatowi „Wie
czofnej poczty", do :jego klubu,przerywając my obiad i niewąte

zantędbywać sWoje -obowiązkidla idjotyzmów takich, jak „So-
resis", ©" " -_

Itnieli" rówNieą '„Ludowcy",
Mały chłopiecnigdy nie
Ludowca i nigdy nie miał spo-

 Nm

 ga wniesiona. przez pana
n przeciw p. Gór!*6 fałszywe -pobieranie

kamisowego od sprzedaży. domu
znowu została odłożoną,na;dwa
ygodnie.P. Nieśmiertelny, mae\ -jąc pełnomocnictwo do sprzeda-

ży tego<domu, rości sobie pre-
tensje do komisowego, które J.

| Górski pobrał, a które jak p.
- / Górski motywuje, słusznie .się; mu udały .

W sąd federalny zwro:
SŁ A. Majorowi, 41

St"Gdy był zatrudnio-
› pizyćpracy, przesuwane wa:

zgniotły-mu nogę, którą
- amputówać:

'tootyla sig w sa
|| dzierod"dnia 38 "maja 1918-#dźie

f gra. -

Za UTRATĘ NOGI

mpion zarabiał na swój

;% enny tem, iż przez

czuwał majątku

i Boldopnicy - kazali mu ro

P szwódzką: gimnastykę i za-

4 2,400 dolarów z kasy. Po-

|aelf @iłajdacy =-i z biedakiem

W się nie pożegnali.

Malarz Baranowski, spada z ru-

!" watowaniem z 3-go piętro.

P. Baranowski, brat znamego

fotografa z Newarku, spadł

cielesne, Przywołany lekarz (jak

prócz przeczyszezających pigu-

cić się z boku na bok, Brat p.

dat się do zwykłego znachora p.

mu, że ponoć p. Baranowskie-

ku :z. boku -na bok obracać, a

skim kuracjom?

mysłowców i Handlowców
w Newarku.

i Handlowców, Sędzia po wy:
słuchaniu obydwóch dbrość
a zwłaszcza , po przedstaw
właściwego -półożeia Y stanik

ców przez adwokata E, TS
sia, sprawę odłożył do 18 b. wo.
i- postanowił pozostawić :
zarząd bez zmiany, 6} 116 t
do 18 tego micsigts.
akeponarjuszy,.
cofania swych
ile się wykaże zestawieniami
Chunkowemi, że książki. b
prowadzone legalnie i. po

 ustaw stanowych: insit g

NESTAURACJA 1 Linc Roon

smnezne4~po cenach nlulnrkurwnnycąrzw

OBIADY I KOLACJE/ %

(się łaskarwym względom Szan. Polonii ;

Kreglimy-sig z szacunkiem

STOPERA

nen

Kom 3 ych -Towa-
t W! łch 4 Kościelnych

eenpolnt, u
«konsulatu. generolne

dolarów, -.
(York; 5 lipca, 192% r.
,: Konsujat Generalny. .

imientu "Złączo-
Polskie Towarzystw. Świe
hi Kościelnych, pozwalamy

big „przesłać: wszystkim ucze-
n i.offarodawedm, serde>

gane podziękowanie.
.

I P. SOLEK

al

Za Komitet

Teleton>
Main: 0730

ma usiuge. ---
   

Był sobie mały chłopiec; taki sobnof6i czytać ich programu,
oświadcza p. Baranowski), --

tek, nie zgoła choremu nie da-
wał, a tu chory ani rusz obró-

Baranowskiego straciwszy zau«
fanie do powołanego lekarza u-

N., a ten przybywszy do chore-
go, natrząsł go tak po swoje-

mu, aż się babka przyśniła. -
Lecz w pół godziny po tem, po-
czął się sam swobodnie ha 16+

w dzień już nawet o lasce spa-
ceruje, Jakże nie wierzyć bab-

Jeszcze słów kilka o Tow. Prze-

W tych dniach ,odbyły się
przesłuchy w tutejszym sądzie z $

w sprawie Tow. Przemysłowców| ** Jest to bezpostedni głos, Bo-

majątkowego Tow, Przemysłow

Złączonych (Pol-
- skich

K. Trypué, prezes,

ładny mały chłopiec, -któryby
napewno wam się podobał, gdy-
byście go tylko znali -- tak przy
najmniej twierdzi jego matka.

-, Wychowano go w dawnych tra-
dycjach południa, dla którego
najważniejszemi kwestjami -na

były: dobra kuchnia i
dobre maniery, Chłopiec, słu-
chał matkii ojea;, jadł groszek
widelcem i nigdy nie smarował
odrazu masłem całego kawałka
chleba. W niedzielę rano sta-
rannie czyścił swoje buty i. u-
branie koło okna, naciągał obci
ste rękawiczki z koźlej skóry-
i w ładnym, ciasnym, bronzo-
wym kapelusiku szedł z. rodzi-
cami do kościoła przy 5-ej Alei,
W, dnie powszednie uczył się pil
nie 1 słuchał swoich nauczycie-I
Ii, i w każdej dziedzinie myśli
i czynu, wierzyłw 16, co mu
mówili ludzie, autorytetem, Wy-
uczył się katechizmu i myślał,

ga. A gdy zachorował i przy
Szedł doń doktór, chłopiec. od
Wat sig w ręce doktora z zupełe
ną ufnością i zadowoleniem;--
Aoltór wiedział co robić nale.
ty.- - i mały chłopięć znawu tę
dzie zdrów.

Dziadek jego utonął w morzu,
jake oficer marynarki wojsk po
Rudniowych, ojciec zaś spędził
całą swoją młodość w Wirginii,

o

|

w burzliwym okresie wojny.do
mowej, pozbawiony prawie, zw

$ p-ełniz- możności nauki. Po. woje
li| nie rodzina znalazła Bię.na kra,

Wędzi zupełnej ruiny j pjcige
zmuszony był stanąć do WSPÓł
zawodnictwa ze zręcznością jane
kesów, co zresztą utrudniały
mu wytworne pojęcia o hono;
rze południowego pana, a (due
słabość południoweg dla
tówki", To też rachugckxm
trzymanie w ostatnim, tygodniu!
miesiąca był zazwyczaj śród,
łem kłopotów. dla rodziny, Ale
zawsze, bez względu na stan ka»
sy domowej, mały, chłopiec-miał
€o rano czysty, biały ierzyk
1 numer „Nowojorskiego Słoń:
ca". Gazeta była ślicznie zadru.
kowana, gładka i czysta; chło-
piec znał wszystkie właściwości
jej czcionek i zarówno op.jakij
jego ojcieć i matka,
Ii każde znajdujące się w niej
słowo, zarówno w kronice, jak
i na „stronicy redakcyjnej" zu-
pełnie tak samo, jak, przyjmo-
wali przepisane przez doktora. pi
gułki, kazania księdze, Biblię;
labliczkę mnożenia i. wresgeje,
Marlon Harland przepisy dla.go
spodyń. 4

„Nowajorskie Słońce" było re
dagowane przez jednego z maje

 

|| bardziej zgorzkniałych-cyników,
jakiego. kiedykolwiek .-widziała.
Ameryka; W qzasach swe} mio»
dości był czemó w rodzaju-ra«
dykała, ale później, jak -wilk
rozjuszony, zwrócił się przeciw»
ko ideałom młodości, Było w
nim. jedno niezachwiane przeko-
nanie, iż

ale wiedział 6 nich wszystko z
dowcipnych" feljetonów Karola
A. Dana. Ludowey to były dłu-
gowłgse o dzikich oczach /stwó-
rzenia, zamieszkujące póla'sw
Kansas. Chłopiec znał›imiona

masy tych ludzi, w raczej
ich przezwiska, nadawane przez
Dana; cała galerja portretów
tkwiła w jego pamięci,/Kiedy&
„Słońce". umieściło jakieś sta-
tystyczne z Kansas, wnioskując
z nich, iż Ludowey stają się war
jatami, m więc mały chłopiec
wziął pióro do.ręki i napisał list
do redaktora „Słońca", powai-
nie-go strofując. Nigdy nie spo-
dziewał się wyczytać na
tach. „Słońca", iż Ludowey. do-
piero stają, sig. warjatami. ~+ J:
„Słońce" zamieściło ten nędzny

put.

Później chłopiec _przekonał
się, -że: „Nowojorska wieczorna,
poczta". jest. pięknym ideałem.

i dla niego
stała się ona głównem źródłem
kultury, „Wieczorną pocztę" re-
dagował E. L. Godhim, człowiek
nauki i miłośnik sprawiedliwo-
ści, ale o ciasnym umyśle i po-
sługujący się obelżywemi. wy-
razami. .Od niego chłopiec do-
wiedział się, że polityka amery-
kańska jest zgniła a następnie
wskazano mu przyczynę tej zgni
lizny:. po pierwsze, mamy le-
muy tłum, składający się prze-
ważnie z, cudzoziemców, a nasię
pnie -,przędajnych polityków,

kłórzysten tłum wodzą na pas.
ky,, Wciąż są czynione wysiłki
przez ludzi przyzwoitych i kul.
turalnych, aby przedajnym po-
litykom ,odebrać, władzę, - ale
tłum jestzbył ciemny i nie 1io-
zna go skłonić do popierania

rządów. Ale wilka (
musi być w dalszym ciągi pro-
wadzona, bowieny warunki ze
złych stają się wciąż gorsze. -
Chłqpigc był świadkiem kilku

vb

wamficfi’ifiuggnfifi
„Wieczorną pocztę", raz inne ga
sety, Kampanje owe polegały na
amieszezeniu. catbstronicowych

.publicane} ..rgnllizny,
«raz z napabciami na sprawu:
jących, rzędy polityków .. Ghło:
piec wierzył w kążde słowo tych
napaści i nigdy nie przyszło my
do głowy, że pisma rozchodzą
się dzięki temu w większej ilo-
tei.cogzemplarzy, a tem ..mnie}
mel.porayileé, it. ktokolwick-

w tych sensacjach
sposób „do odwrócenia „publi

cznej uwagi od większych i bar
dziej szanowanych form wyży«
sku.
Np. taki oto Wilhelm Travers

Jerome, człowiek o umyśle w zu
pełności . odpowiadającym kaje-
gorjom -myślenia „Wieczornej
poczty". idealny, według jej wzo
tów, kandydat, zabiegał o stano
wisko prokuratora okręgowego.
A. więc prowadził -t. zw. „wi-

owoc swego. własnego „dowci-|«'

pliwie --nadużywając jego cier
pliwości s
zKandydat otrzymał. swój u-
rząd wśród ogólnego wzruszenia,
i- zrobił to, co zawsze robili i ro-
bią wszyscy. ›kandydaci „Wie-
«zornej poczty", to jest - nic.

„Przez: cztery długie ata. mic»
dzieniec czekał, z. początku. ze
zdumieniem i niechęcią, wrest
cię =- z 1 w taki
sposób nauczył: się smutnep. pra
wdy, że istniej więcej niż jeden
rodzaj pasorzytów, żerujących
na ludzkiej słabości, istnieje
więcej» niż jeden rodzaj prosty
tucji, której symbolem może by.
„mosiężny krążek",

LUDLOW, MASS.

Z życia polonii

Pomimo ciężkich czasóf i bez-
Tobocia w polonii tutejszej ży.
cie duchowe bynajmniej nie za-
mifera. Dowodem tego jest, że
ożyczka żywnościowa przesz

ła pomyślnie, dając kwotę nało-
żoną przez biuro główne pożycz
ki zgórowaną o kilka set.
W ostatnich kilku tygodniach

zostało zorganizowane nowe to-
warzystwo bratniej pomocy i
wsparcia, pod nazwą Tow. św
Jizefa, ktore liczy już z górą 30
ezłonków, i ludzie którzy stoją
nik/ czele, poza uczciwością oby»
watelską mają także czyste rę
›e; Przeto rozwój i dobre rezul
dly są pewne, zazdrość bierze
«dnak niektóre osobistości,. że
tracą wpływy, i że nowe towa-
rzystwo członków ze złym cha.
rakterem przyjmować nie bę-
dzie, bo ludzie zdzierani dołąd,
urządzają się coraz demokraty-

aby nie być pastwą róże
nych drapichrustow, którzy: z
krwi bratniej chcą się tuczyć.
Pomiędzy łowarzystwami w

Ludlow, Mass., których jest wie
mnąuguje najbardziej: na u.

ę Bigts, Atlctyerngs podna-
zwą „Bidłego Orfa'. Klub ten
liczy z grą 100 członków. Due
40 z: nich -jest dzielnych» piłka
rzy. Są to wszyscy polacy. Za
praszani oni są także do amery-
kańskich klubów; gdzie także u-
chodżą za najlepszych graczy,
Jest to chlubą dla: wszystkich,
że polacy, nietylko po knajpach
siedzieć: potrafią, lub w domu
przy beczce piwa, jak to sobie
amerykanieo nas wyobrażają,
alo także i sportem się' bawią.
Kampanja M. A. darowała Pol-
skiemu Klubowi „Białego Orła"
plac do gry. w piłkę. Plac ten
obszerny i wygodny, ale koszto-
wało dużo pracy członków klu-
bu, zanim oczyścili z zarośli.
Obecnie każdego tygodnia raz

i więcej masy mieszkańców spę-
dza wesoło kilka godzin na przy
głądaniu się tak zabawnej grze.
Oprócz innych zalet za. najlep-
szą można poczytać to, że naz-
wa, jaką noszą i odznaki „Orzeł

 
bądź jest nowego, ' na świecie,
 

- PRZEWODNIK HANDLOWY .

---> GREENPOINT .

trzeba rab i potępiać, Po-
siadał dowcip djabelski i wysze
kolił odpowiednio cały.swój per
sonal redakcyjny, a tąkżę zara-

| ził trucizną swego wojującego cy

 

Duże Polskie Składy Obuwia

„Białego Orła"
971 Manhattan Are, (wh badzówk
1 268 Grand At, .::-mm)

BROOKLTK, w. r.

Fra-u Skind Bławatny

 

"Trzewiki dla Pań, Mężczyzn
6 i Dzieci
L

108 Driggs Aves Broskiyu, w. ,
Niprewciw polskiego kościoto,

nizmu znaczńą tzęść amerykań-
skiej prasy. Raz.na 24 godziny
fnaty chłópice wchłańtał w: sle-
bie owa trucizng, brał ją za do-
bra. monelę i. wytwarzał z niej
wszystkie swoje yce< -.

i Np: istniały let, które
chciały być czemś śninem; niż Ko
{piety były zas. Istniało
co$, "co, ślę „Sorosis

|| Chłopiec nigdy nie wiedział, co
to jest: ale ze'ySłoń-

Biore cheybydmadre i brits
(dział W sprawach publicznych

stwierdzało,
jest w domu. I chłopcu nietrjie
dn było zgódzić się ź tem twier=
dzeniem,
Czyż babka jego nie 

IALNAOFERTA NA-OTWARCIE najlepszych pierników w całem
mieście Baltimore? "Czyż matka

podczas, gdy 5,Słońce" m
, miejsce kobiety jar

chrową" p
pa'pół tuzina zebrań w ciągu,je-

Biały" na ubiorach polowych,
są chlabą narodową. Pomimo

 dnego wieczora i przyp
swoje audytorjum do najwyższe
go napięcia opowiadaniami o
przedajności. miejskiej. policji.
Mężczyźni. wstawali z miejsc ›i
wydawali okrzyki. oburzenia ko
biety, mdlały. lub zalewały się
łzami. Chłopiec siedział, zaciska
jąć pięści; podczas gdy mówca
zdzierał zasłony z przedmiotów,
które zazwyczaj pozostają zakry
te dla: małych: chłopców,
Móweń opowiadał 6 systemie

Jicję 'miejskĄ"o miljony dolat«
tów rocznie, Przed oczami -ze-
branych zarysował się pokój, w
którym " kobiety * wystawiają
pokaz swoje kszlałty, a mężczy-
(tn budują je, śbodząc tan i z
powrotem,

mosiężny «krążek; Potem idzie
na' górę i płaci tym krążkiem
kobiete; ża: korzystanie z:jej

że klub ma dużo członków ro-
dzonych tutaj. Każdy z nich jest
dumny z „White Eagle",

Bezstronnie to piszę. Jedynie
dla tego, że klub ten j 
na poparcie pod każdym wzglę-
dem, Cześć dla W. E. A. C. 1

ok k

Obywatel Andrzej Gruszka,
znany wszystkim, jako dzielny i
uczciwy człowiek, członek Stow.
Mech, Pol. i akcjonarjusz kilku
innych korporacji, który i na
bondy P. P. P. swego grosza nie

i ciężką pracą dorobił się trochę
lepiej, i zakupił pierwszorzędny
sklep od ob; J. Witowskiego, na.
Weston 1 Adams ul.

Jeszcze jedna sprawa, która
wszytkich interesuje, Bondy
P, P, P„ jakie były zakupione

Jarów, jeszcze sobie spoczywają
werękach Wsiędza proboszcza J.
M: Tomikowkkiego. Pomimo, że
już dawno uchwalono, aby je 6-

|żałował, swoją zapobiegliwością|

na dar majowy, za sumę 700 do| /

Stale y u)

Zamówiena z

Oralr_C

słać je do skarbu polskiego. O-
wi dygnitarze wydziałowi go-
dzili się na to, ale zamiast pie-
niądze oddać do komitetu cywil»
nego robotniczego, do jakich i
oni się zaliczają, to zanieśli te
pieniądze do księdza,

Korespondent,

Clinton, Mass.

W osadzie naszej, do, której
przez długie lata nie miała przy»
stępu żadna idea ludowa i po-
stepowa, nastąpił w ostatnim
roku gruntowny przełom, Przy»
kładem tego najlepszym, że kie-
dy zaczęła si ętworzyć ekspozy-|
lura P. S. L. „Wyzwolenie" w
Ameryce, to u nas powstała je-
Inn z pierwszych placówek tej
organizacji. Koło nasze No. 4,
iczące około 50 członków, za-
znaczyło
swoją. działalnością na dobro
ludu polskiego i spraw polskich;

Ostatnio, staraniem Koła, od-
było się w dniu 15-go czerweń
zebranie ludowe,:eelem polnfor.
mowania członków i polonii ti:
tejszej o sytuacji na G. Śląsku.
Stosowne przemówienie wygło-
sit ob. Ząbek, organizator objaz-
dowy P. S. L. „Wyzwolenie
które przyjęto z wielkieni uznie
niem. Składka przyniosła 10
dol. i 20 centów. y

Imiennie'złożyli:
I. Radziejewski. .
3. Białecki....
J. Niedźwiecki .
Fr. Lemański
P. Kozłowski .
Fr. Fr. Zadroiny

, Razem ..
W końcu nadmmieniamy, że je-

den z najdzielnejszych .ezton-
ków naszej „Lewicy" elintoń-
skiej i organizator naszego Kola
Ludowego, ob. J. Radziejewski,
wyjeżdża wkrótce do Polski.

się już kilkakrotnie|

 Życzymy mu z całego Serca
szczęśliwej podróży.

Paterson..N. J.

Polonja tutejsza wielce intere

suje się poniedziałkowem przed
stawieniem w nonmagn-

. Ma tu być pokazany pier

::zmy obraz t. J. moving pictures,

pod tyt. „Dla Ciebie Polsko". -

Jest to filma o 8000 stóp długo:

ści, Podobno, wszędzie ma ona
powodzenie, więc sądzimy i tu-

taj publiczność przybędzie licz-

nie na to przedstawienie.

Na wdowy IMO?"po
mm“ w

nymŚląsku

Staraniem wspólnych towa

rzystw: Białego Orła i Synowie

Polski w Montello i. Brockton,

P O LBC A:

prowincjonalnych Rzeczypospolitej.

OBRAZY ARTYSTYCZNE. - POCZTÓWKI - MAPY

Ostatnio otrzymaliśmy O R Y G I N A Ł Y polskich malarzy

224 EAST 57th SREET, (pomiędzy2-gą i 3-ciąAve) NEW YOBRK-CITY

(Budynek Stowarzyszenia Mechaników Polskich)

wielki wybór książek we wszystkich działach wiedzy i literatury. Nowości wydaw«

nicze otrzymujemy natychmiast po wyjściu.

i miast

prowincji odwrotnie - Ktatalogi na żądanie

 Moniuszko, w dniu 26 czerwca,

zebrały panie w ogrodzie: -'

Czerwińska ... . 85.00

Satroń . . 427

Hexel ... 2.20

Kuczaba K. . 742

Strychalik , . 5.00

Na hali:

Staroń ....

Strychaluk

Czerwińska .

Kuczaba B, 135

Kuczaba K. . 343

Dnia 2 lipca Komitet G. $. na

na obrzakach kinematograficze

nych pod tytułem „Dla Ciebie

Polsko" urządzonych przez ob,

Kowalskiego, zebrał .. $106,12

"Wszystkim ofiarodawcom ser

decznie dziękuję.

Za komitet:

Stanisław Rozen, sekretarz.

Orange,N. J.

Rezolucja:

Członkowie Słow. Mech. Pol.

z filji No. 57 w Orange, N. J.

jednogłośnie sprzeciwiają się

wprówadzeniu Córinon" Law

Trust, który wogóle sprzeciwia

się zadźniom w Ameryce.

2.00

327

 Członkowie tejże fii prze-

:| ciwnlśą takiej zmianie, a ob

stają zń tem, ażeby dobrowol»

m rozwojem ooperatywy S.

M, P, pód osłoną dotycheraso-

re wychprawź które jej czarter in"

korporacyjny nadaje lub w fil

ręrozwoju nadać może,

Równocześnie żądamy usunię:

ela dwuch dyrekaorbw zarządu

głównego: -pana lego i
Bieseka, którzy zamierzali krzy.

wdę wyrządzić nie tylko 'ezłon.

kom S. M. P., ale równocześnie

przemysłowi i handlowi w Pol:

sce.

Orange, N. J., 28. VI. 1921 r.

A. Grofski, przedstawiciel,

F. W. Grzymski,

Z. Jasieniecki,

_ Naturalnie

Możecie jednak uniknąć

dnej letniej bieli

POGADANKI

O ZDROWIU
fakirokolwisk ato,

maz.: Zn MMM-.=:

epdskarz, któremu

-y

Listy w kwestji chorób adreśó.
wać: Dr. Edward J. Berd, 885. m, St, New York, N. ¥."
owe} \czyteiniczce «

Świata": Pani czuje sieflm
zdrowd, lecz nie jest zadowol6.
ng z siebie, Ma Jat 21,
ści 5 stóp, waży 149 funtów, fest
bardzo otyła, a nogi i ręce bar-
dzo cienkie, jak u dziecka &&.
niego, Oprócz tego ma „sty
pot"na twarzy. Waga Pani po-
winna być około 130 funtów,
Nierównomierny podzia(
czy jest zwykle wywołany przez
dystunkcję jajników, w których
jest brak fermentów czyli hot!
monów, kontrolujących utlenie'
nie węglowodanów. -Radziłbymi
zmniejszyć ilość pokarniów ct
krowych, mącznych i tłuszczów!
Zwrócenie uwagi przez l
na czynność jajników 'i
dnie lekarstwo miało by
ni wpływ. Dr. E. J. Bero,

   

|| Zaświadczone finansowe .
raporty - Systemy -
Czasowe rewizje -

Denim-n;; "Podatku -|
Dochodowego *

NEW YORK

TELEFON
Rector 5137, 6800

ze gorąco! _

€)
gorąca przez noszenie chłod!

y. Lekka Pongeo koszula, cienka bieli»
zna spodnia i jedwąbne pończochy przyczynią się znacze
nie do waszego komfortu i zarazem będziecie się czuli eh
dno. Ceny są niskie i dlatego powinniście zajść tutaj dziś i 6-
głądnąć nasz wielki wybór najmodniejszych letnich po

Chłodne Pongee Koszule

z żółtej Pongee, „koszule co
przedtem były sprzedawane

650 t - 45
i02%84.

Kostjumy Kąpielowe

Wełniane kostjumy kąpielo-
we. Specjalne zakupno ła-
twia nam sprzedanie tychże
w 84-85 ; $5 *

Jedwabne Kulnie. i

Najlepsze, najchłod
jedwabne -koszule; {kg
kolory, 88 i $10
teraz i N

Jedwabne Pończochy;

trwałe, ladne pończochy jee

dwabne; zwyczajnie o-

cenane. po $1.00 terag

Kupujcie u Weltzner'a, a zaoszczędzicie pieniądze

. WEITZNE

 

wskó =- 816.50; I, Krawozykó
Geniewicz 50;

wski. - $46,44; na. polskiej.
«ebrano $1444 i dochód z pikni:
<u 887,31. Razem stanowi

brali f
T. Skibiński .4 .W. Oldzi¢io

ą

łask: 1 tdgle mówca «włożył
rękę<lo kieszeni i
wałek mótalu,
Tat, „oto "cena: kobiecej huty
Dia młodzieńca w/audytowjnim

ten krążek, mosiężny był symbo-

desta ~do* skarbu" polskiego w
POlsćć, lees co u wydziałowego:
16 trudno wydrzeć, Ten dar

, był źbierańy przez wy.
dziełowy komitet obywatelski, a
ci pie-wiedddi'xil co te pienią-

"_ BADZCIEPRZEKONANI

Ten kupon zaoszczędzi $2.00 @
0 upoważniwps'lub członka waszej fungi do

akichkolwiek pozycjach; rozmiar ga-
:. a cena bez kuponu jest $3.50.

elkie zamiówieńia, fotografje są zdej-
czu, dniemnocą: Studjó otwar-

320.00, a W
Pieniądze zostały odesłane

przez J. Garbarza do konsulatu
Rzeczypospolitej polskiej, ,
3958 Third Ave, w New Yorku
Za komitet:

"

nie wypiekała najlepszego dia:
sta czekoladowego i najlepszych
gorących "krdjanek - to jest

tylko, ilekroć rodzinie
chlopea ~udawało ;się “was!
z pensjonatów 4 urowadzić W"" Trzyinak kasji *
sne gospodarstwo. Chłopiej z '”)
przepódał za ciastem olado: no! "Na

c an U › [i boudy za nie zakogić i plon

  m    

 



 

|TEODORDOSTOJEWSKI, -

iuPanaJe

tdzo maty, 'szeicioletnl, .a
jeszcze -młodszy chłop-

, obudził się rano w wiłgo"
i demu] x_ulerynie.

soflié-lichq: kurteczki*dnial

AA Oddech jego ścinał się

a w kłęby białej pa-

-

ty i mały chłopczyk, który nu.

£ się, siedząć w swym kącie

Taferku, chuchał, by się za:

a

 

  
nin

ningma. gdzie na nędznej

ścieli, z węzelkiem pod gło;

4 zamiast poduszki, leżała je-

chora matka, Skąd wzięła się

aż tutaj? Pewnie przyje›

o -z. swym. małym nynkieąn

fnnego miasta 7 nagle powalie

"& ją choroba. Mieszkańcy ką-

jw rozeszli się, Dy załatwiać

przedświąteczne sprawy,

wo pozostały w izbię krawiec

t juz całą dobę pijany na te

r, nie czkając nawet

innym kącie izbie je ukl,

ora na reumatyzm osiemdźie

ioletnia. staruszka» Była ona

iedyś niańką, a teraz umiera:

samotnie w Swym kącie, się-

.iąc i dokuczając *'hąf'IK'lYłlF

który zę strachu nie zbliżał

do niej wcale. Mak-(N'? uda-

się napić w sieni, a]?

cba nie mógł mału-gc

| [już raz dziesiąty staral sit

i Judz'f’c'o swą mamę. Bylo mu

swojo w ciemnościach, któ-

powoli zapadały, bo muszą]!

ór, a nikt nie zapolał świa

Dotknąwszy się twarzy mat

, chłopczyk zdziwił się, if c'm?

ą wcale się nie rusza i, że Jej)

rz jest taka zimna, jak Scia-

„Ach, jak tu zimno!"

-

po-

lał; postał chwilę przy mat.

bezwiednie trzymając rękę

ramieniu zmarłej, potem chu

ł w palce, by je ogrzać i na

schwyciwszy leżącą na tap-

nie swą czapeczkę, wyszedł ci

zem z suteryny. Wyszedłby

z daleko wcześniej, gdyby nie

h przed wielkim psem, któ

ó wysoko, :na. schodach,

-

wył

cały dzień pod drzwiami

sinda, Ale psa już nie było i
k wydostał się wreszcie

 

    

 

 

  

ulicę.
wfpote, 16ra siłasto. Niedy

"3 ze mały chłopczyk nie wi-
dat czegóś podobnego. _Tam,
d przyjechał, były w nocy
ne ciemności i jedna latar-
oświetlała całą ulicę. W ma-
h -drewnianych .domkach
ykano okiennice, a na l
o źmróka nie było j

j duszy; wszyscy siedzieli w
mu, i tyl-lm przez całą noc wy

i szczekały po drogach stada

ów, Ale tam było ciepło i tam

to zawsze co. jeść - a tutaj?

Boże, Boże, gdzieżby tu się

ożna pożywić? I jakiż tu tur-

t i hałas, ile świateł i Tudzi,

le koni i karet i jaki mróz, ja-

ki mróz! Zamarzła para gucha

| pienionym koniom z gorących

  

  

  

| pysków, podkowy dźwięczą .o|

| pokryte twardym śniegiem ka-

"sięnie i (wszyscy tak się pcha-
i
O Boże, tak się chce jeść i tals
1g zmarzni¢le paluszki.
A olo znowu inna ulica - ta-

» szeroka ulica! Tutaj już go
mo, zgniotą i podepcą .ci

sty Wudzie, co się tak krę-

"tak biegają itak krzyczą.
tuświateł, ile światet?"

A to co znowu? O jaka wiel-
szyba, za szybą pokoje, a
pokoju słoi drzewko, takie

o że ażjdo sufitu sięga:
tyle na niej świe-

k, papieriów 1a
: Po q leżą latki

r a wokoło biega-
» " Qwill-ninne dnc

ę, bawią i jedzą i

z aka zaczę-

 

i Nieraz już podchodził!

  

 

  

że drzwisię prawie nie zamy=

kały. (Chłopczyk zaczeił się, o-

tworzył nógłe drzwi i wszedł do
środka. Ach jakiż krzyk pod-

ni się na: jego widok! Jedna:

r wstała i pośpiesznie wei.

snęła mu w rączlę kopiejkę i

sama otworzyła drzwi na ulicę.

Bardzo się przestraszył mały,

biedny chłopczyk. Kopiejka: wy

sungla się z jego zesztywniałych

czerwonych paluszków i poto-

cryła się, dźwięcząc po posadze

ce, a on sam wypadł na ulicę i

pobiegł prędko; prędko na oślep

przed siebie. Bał się płakać,

choć łzy cisnęły mu się do 0-

czu, więc. tylko biegł i chu-

chat w. rmarzni¢te .rgezki., Zal

go zdjął wielki, bo było mu tak

smutno i samgfnie, gdy nagle...

O Boże! Góż to znowu za dzi-

wo! Przed wystawą stoi tłum

ludzi, a za szyba. W oknie trzy

małe laleczki, ubrane w Czer-

-

|

wone 4 zielone suknie - zupel-

nie,, zupełnie, jak żywe! Jakiś

staruszek siedzi i niby to gra na

dużych skrzypcach, a dwaj in-

ni stoją i grają na maleńkich

stirzypeczkach, pochylając w

takt głowy. A patrzą na siebie

i tak. nawet „wargami ruszają,

zupełnie,. jakby: mówili, "tylko

ich z za sz$by nie słychać. 2 po-

czątku zdawało się chłopczyko

wi, że to wszystko naprawdę

żyje, askiedyżyje, a kiedy poz:

nal, te to lalki, roześmiał się we

Solo. Jęszcze nigdy takich lalek

nie widział, i nie wiedział, że

są na świecie. Wprawdzie mu

się zbierało jeszcze na płacz, ale

lalki były takie śmieszne! Nagle

ktoś go z tyłu schwycit za kart-

kę; duży, zły chłopak, stojący

obols uderzyt go w glows, zr:

wat mu czapkę i jeszcze kopnął

w plecy na dokładkę. Chłopczyk

upadł na ziemię, otoczyli go z

krzykiem ludzie, lecz on. oprzy~

tomniał, zerwał się » ziemi i

począł uciekać, aż dostał się

przez bramę na cudze podwórze

i tu przykucnął za sągiem dze-

wa: „Tu mnie nie znajdąć bo

za ciemno", Usiadł, skulił się,

a tchu złapać nie może ze stra-

chu. I nagle tak mu się dobrze

zrobiło i tak ciępło, jak za pie-

cem, nawet nóżki i rączki boleć

„Przecież to tylko

sen" - wzdrygnął się
.

nagle

chłopczyk. „Ale jak to dobrze

zasnąć", „posiedzę tu trochę,

a potem. znów pójdę popatrzeć

na laleczki" - pomyślał i uś-
mnienia

przestały.

miechnął się do ws

lalek: „›Zupełnie jak żywe".

nagle zdało się chłopczykowi, że

mama śpiewa mu do snu pic-

,Mamusing ja śpię, tusenkę.

tak dobrze spać".

„Chodź do'mnie na choinki

dziecko)"

nad mim cieby głos.

Zdawało mu się, że to mama

do niego szepcze,*ale tonie by-

ła ona. Chłopczyk nie wiedział

kto go woła uczułtylko ;że ktoś

nachyla się nad nim i obejmu-

je go w ciemnościach, Wyciąg:

nat doń rączki -i nagle - jee

ka światłość mbłysłn dokoła -

i go za choinka? 'Czy to, aby

choinka? Chłopczyk nigdy w ży

cinie widział takiego drzewka,

Gdzież to on jest? Wszystko bły

szczy i promieniej€ a wokoło

"same Jalki, to chłopczyk i dzie-

wczynki, tylko takie rozpromie

nione i wesołe. A wszystkie fru

wajątkoło niego, otaczają go, ea

lują i prowadzą z sobą. a om le-

ci, fruwa razem z nimi i widzi

swą mamę, śmiejącą się do nie-

go radośnie. „Mamo, mamo, jak

mi tu dobrze, mamo!" - (woła

chłopczyk i całuje się :z dziećmi

i chce im jak, najprędzej opo-
wiedzieć 0: laleczkach za szybą

wystawy. - Kio. wy jesteście

chłopcy, ktoście wy dziewczyne

 

"| ki""-- pyta sięchłopczyk dzieci j

i śmieje się do nich i cznje,

ich wszystkich bardzo ki

„To jest: cholka
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nimi, do nich dło-

”kWh, i ich. mat-
ki. A matki dzieci stoją wszyst:
kie razem obok i płaczą, Każda
poznaje swoją dziewczynkę lub
swego chłopczyka, a dzieci pod=  

Sa shoodpool:g z
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twarz,. . i
Gołębiowski zachował zimną

dare zie o@dał księdzu, ale go
do sądu zaskaężył. Ciekawiśmy
sprawiedliwego sądu."

 biegają, do nich, ia je, osu-

synek.

Micko jest bardzo ważną stra
wą codzienną i można
stwierdzić, iż niema drugiego
artykułu -żywnościowego _tak
wartościowego.
proteinę daleko lepszej jakości,
aniżeli większość innych arty-

żywnościowych. Kożu«
szek z mleka zastępuje w zupeł-
ności mięso, a gdy pijemy wię-
cej mleka, mniej potrzebujemy
mięsa.
Mleko zawiera dużo tłuszczu,

przeszło jedna unecja tłuszczu
znajduje się w kwarcie mleka.
Oprócz tego w mleku znajduje
się znaczny procent cukru.
Gdy pijemy mueko, spożywa»

my odpowiednią ilość cukru-
tłuszczu i proteiny,
s'ładniki spalają się w naszem
icle i dostarczają energi.
Pozą tem znajdują się w mle

ku inne jeszcze składniki, o-
nieczne do ciągłej odbudowy na
szego organizmu, Dlatego też w
rodzinie powinno się najpierw
nad tem zastanowić, czy już jest
zapewniona dostateczna ilość
mleka dla wszystkich, zanim
pomyśli się o zakupnie mięsa.

karłów

WACŁAW WOLSKI

7 cyklu Dusza. miasta!
ZADUMA—WA-RSZAWY

„..Pod pozorną beztroską, cha-

 

szają im łzy rączkami i proszą,

aby po nich nie płakały, bo im

tu tak dobrze, tak dobrze.

Na drugi dzień rano znaleźli

stróże małe, martwe ciałko chło

pczyka, zabłąkanego i zmarzłego

za sągiem drzewa. -Znaleziono

też w suterynie jego mamę. Ta

umarła jeszcze wcześniej niż

RÓŻNE

MLEKO JAKO POKARM.

 

Mleko zawiera

śmiało

które ~to

zaszeptał nagle

MARKA POLSKA,

'',.Neues Wiener Tageblatt" za-

mieszera wywiad z postem:Sza-

rołą w sprawie spadku kursu

marki polskiej. Poseł Szarota

powiedział, że tak wielki spa-

dęk kursu marki polskiej „Me

jest usprawiedliwiony. wewnę-

trzną strubturg darki part

stwa polskiego. Wobec tego,że

obećna sytuacja polityczna pań-

stwa polskiego nie daje powó-

dów -do jakichkolwiek zaniepo-

kojeń, jasnem jest, że spadek

waluty polskiej nie da sig prey

pisać -wewnętrznym .organicz-

nym powodom, Dr. Szarota

przedstawił następnie cyfry .bu-

dżetu polskiego i stwierdził, że

po demobilizacji armji uda się

deficyt zupełnie usunąć i. przy-

wrpcié równowagę między do-

chodami i wydatkami państwa.

Następnie wskażał na olbrzy-

mie bogactwa naturalne Polski,

których eksploatacja już została

Produkcja zeszłoroczna wyno-

siła tylko 10 miljonów (1 litr-

0.204 galonaj..

 

WIELKIE ZASOBYMASY

W LASACH

ALASKI

Zdaniem wydziału leśnego

przy. Dep
nadszedł już obecnie czas na

eksploatację lasów w Alasce dla

uzyskania masy.

Zapotrzebowanie na papier w

Stanach Zjednoczonych wzrosło

do tego stopnia, iż możliwą bę-

dzie rzeczą rozpoczęcie produk-

cji masy drzewnej i papieru ga

tetowego w Aląsce przez kompa

nję dobrze zorganizowaną i za-

opatrzoną w odpowiednie fun-

dusze. -Obecne ceny papieru,

którę prawdopodobnie utrzyma:

Ja się przez dłuższy czas, wska

zują na to, iż takie przedsiębior

stwo będzie się dobrze opłacało.

Departament Rolnictwa żywi

wdał się w rozmowę z zebrane»

mi i o polityce, o

bolszewikach i o takich, co wie-

rzą w gusł, Ob. Franciszek

Michałek (było to w domu jego

matki) odp d że we wsi

wierzących w gusła niema: „Ty,
N iku, »bandyto, zbrodnf

 

Zorganizowanó tu swegócza«

su i przez dłuższy czas

bane Koło No: 19 P. $/ L: „Wy:

pracy,

Z działalności koła w ostat-

nim miesiąca należy przede-

ludowym, jaki się odbył naszym

staraniem w dniu. 10 czerwca, w

sprawie Górnego Śląska,, Wśleń-

szczyzny i ob żeni

zwolenie"zabiéra sig dzielnie dd A

wszystkiem wspomnieć. o wiecu d!
 
 
 posiedzenie a

staliji plan naszej

 

Tudowego w Polsce. Hala Tow.

Białego Orła, przy. Ames. ulicy,

w. Montello, wypelnila sig. cal-

kowicie gromadką obywateli .o

 

Orchard Grove H

CALLICOON

SULL CO,. N. y, >

 

 
rzu, żydowski: sługo!" iuderzył

Michałko pyta wówczas księdza,

czy to wolno bić, a gdy otrzymał

od księdza iedź, że może

na, oddał raz księdzu. Ksiądz z

krzykiem, aby ukamienować Mi

fohaika, wybiegt z mieszkania, -

gdyż nikt go nie posłuchał. W

kilka godzin po tem przyszła po

Iicja po Michałka, jak po ban-

dytę z karabinami do strzału i

bez podstawy zaaresztowała Mi-

chałka, (Wtedy jeszcze konsty

tucja, zakazująca aresztowania

ob. Michałka dwa razy w twarz."

atelek, do których: przemó y
wił ob. Ząbek z Bostonu.

Na wiec ten przybył z:dwoma

licznikowskich obyczajów nieja

ki Nawrocki, niedawny agent i

naganiacz wydziałowy: z/Bosto-

nie. -Oczywiście, że mursig to

nie udało i gdyby nie apel ob.

Ząbka, Istóry prosił usilnie, aże-

by panu temu pozwolono się o-

śmieszyć i poglądowo, wykazać,

jaką bronią i środkami wal»

czą zdyskredytowani wydziało-

wey, to napewno ów p. Nawro-

 
r co ie przy

czyni się do równowagi budże-

towej. Nasze położenie gospo-

darcze mie uzasadnia niczem

spadku waluty, Nadto dzięki

swemu położeni

Mo -pr iż -p
drzewny i wyzyskanie sił wod.

nych w Alasce doprowadzą do

rozwiązania zagadnieniać a mia

nowicie, w jaki sposób zaradzić

bez

władz sądowych nie była ogło-

szona). Świadków policja ta

słuchać nie chciała.

Odstawiono Michałka do Kola

 
mu Polska jest wprost przezna«

czona, aby pośredniczyć między

wschodem i zachodem, Dr. Sza-

rota jest przekonany, żę

mienie tej Sytuacji załoczy co-

do poprawy krusu marki pol

skiej.
 

PRODUKCJA, AKOHOLU w

POLSCE.
 

W „Kurjerze Polskim" z dnia

27-go kwietnia, 1921, pojawiło

się sprawozdanie z (produkcji

alkoholu w Polsce. Wyjątek z

tego sprawozdania brzmi jak

następuje:

Produkcja tegoroczna alkoho-

lu w Polsce dojdzie do 40 mi-

Ijonów litrów, z czego 30 miljo

raz szersze kręgi i przyczyni uki

prędko i

wańiu na papier w Stanach Zje›

dnoczonych.

Wystawa wyrobów polskiego

przemysłu zabawkowego.

Wystawa -polskich -zabawek

odbędzie się w Krakowie w mie

sigeu sierpniu br. pod kierow
nietwem Krakowskiej Ligi Prze
mysłowej. Wystawa reprezen-
tować będzie całą Polskę. Za«
bawkj' ztozione będą z drzewa,
wel i cyny w dawnych i naj:
nowsbych stylach.
Wszelkie infiromacje o wysta.

wie-można otrzymać, pisząc na
następujący adres:

Liga Pomocy Przemysłowej
 w Krakowie, Growaka 13, Kra:

nów pójdzie za granicę Polski. ków.
 otycznością, a nawet lekkp-

myślnością wielkomiejskiego,
Warszawa

tai głęboką, poważną, na planie
Wieczności i troski o Polskę
wciąż utrzymującą się zadumę.
Trzeba tylko umieć zajrzeć w
jej duszę, być zdolnym .wshu-
chać się w rytm bijącego jej
gerca, żeby stwierdzić, że .w głę-
biach jej duchowego życia, w
jej splocie słonecznym, że tak

[| powiem, pracuje nieustannie
gnyśl Kilińskich i Okrzejów, że
tam grzmi jeszcze echo przed=|
śmiertnego okrzyku Sowińskie-
go na Woli, śpiewów manifesta-

ę, |cji 1861 r., że tam pobrzmiiewają
strofy -„Warszawianki" i hy-
mnu robotniczegó z 1905 roku.

Szare mury biednych, bezsty
łowych kamienie warszawskich,
zwłaszcza w robotniczych dziel-
nicach są wciąż jeszcze "jakby

Skargi na księży

Czytamy w „Wyzwoleniu" :z] spodynią w polć i naraz spotyka
|jednego ze świadków, co w są-12-go czerwca:

„Jak już nieraz byk; w. dzie.
jach Europy, tak i obecnie na
postępowanie księży skargi pły-
ną dziś a płyną. Księża postg-
pują w sposób nielicujący z na-
uką Chrystusa; są tej nauki za
przeczeniem, są bardzo często
siewcami złości, niemoralności,
zepsucia. i zgorszenia, „Oto kil-
ka z tych skarg, których mamy
całe akta.

Z LISTÓW

„W. Dąbrowie Wielkiej w po-
wiecie sieradzkim, mamy pro-
boszcza księdza Stefana Dege-
na,

rabinowych,

skich,

duchem zapatrzone płomienie
wionących pośród nich, za car-
skich czasów, czerwonych sktan
darów, ciągle jeszcze słuchają z
przedzłości odgłosów salw ka-

skierowywanych
tyle razy przed laty do bobater-

ofiarnych idących na
śmierć, jak na zabawę,
dzniałych roboczych tłumów.
A kamienie szarego bruku

Warszawy na Wieczność już za-

pamiętały tę „krew męczeńską,
niejednokrotnie na nich rozla-
ną! Wciąż jest równieżduchem
wsłuchana Warszawa w skrzyp
szubienie Traugutta i jego to*
warzyszy, Bardowskiego, Kuni-
ckiego i tylu płomiennych, en-
tazjastycznych bojowców za] wiek bez spowiedzi, bo ksiądz
Wolność! odmówił przybycia z wijaty-
Może to się wam›wydać obłę-

wynę-

Pana Jezu

|sa mu: dzieci.
"|-- „Pan Jezus corokprzygoto-

 

  

 

 

 

Skarżymy się na niego
przed biskupem, prosimy, żeby
go nam zabrał, ale prośbychłop
skie u bislsipa postuchu nie
mają,
Ksiądz Degen co miesiąc zmie-

nia organistę, w kościele z ludé-
mi się kłóci, bo z parafjan nikt
mu dogodzić nie może, tylko je-
dna jego gospodyni. Ona go u-
biera w alby i ornaty, nawet kie
lich i monstrancję nosi za nim
i usługuje przy mszy i łóci się
z chłopakami. Nawet w uroczy.
stości Bożego Ciała księdzu De-
genowi tylko jego gospodyni do-
godzić potrafi,

dzie zeznawałi prawdę. , Ow
człowiek myślał, że ksiądz chce
mu coś powiedzieć, a ksiądz łap
onego człowieka za obie ręce i
dalejże je.mu łajeć i wykręcać
i mówi mu: ty złodzieju, ty krzy
woprzysiężco! Aż gospodyni o-
derwała księdza od jego ofiary.
Innym razem pewien

nin prosił księdza Degena o po-
grzeb dla dziecka, ale tylko z po
kropieniem,› bo niestać go na
wystawności i ceremonie. „Wte-
dy ksiądz bierze się do bicia 0-
nego i uderzył go nawet parę
razy w twarz A gdy niebora:
kowi kapelusz upadł na ziemię
ksiądz stanął na ten k&pełusz i
krzyczał i wyzywał przybyłego.
Taki nasz ksiądz; prócz swej

gospodyni, nikogo nie uznaje, A
już na tugutowcówto przy każ-
dej okazji wymyśla; wciąż ich
ma na końcu języka. Ale wiele
by o tem pisać. I takiego czło-
wieka biskup ani zabrać, am po
skromié nie chce.

(List powyższy podpisało o:
siemnastu parafjan ze wsi Dą-
browa Wielka)." «  

",Mordobicie'jest w Polsce nie
tylko za carów. "W parafji Pniee

 

do sędziego, gdzie widział tylko
cemu się ustawicznie ”po"? panienkę, która zeznanie napi-

sała, Następnie przewiezjono go

zwał go sędzia. Po dwuch ty-
gódniaci sędzia z Turka ode.
słał tego „wielkiego przestępcę"

;|do więzienia w Kaliszu. Po no-
wych dwuch tygodniach proku-
rator na domaganie sig ob, Mi-
chałka, że siedzi bez żadnej pod
stawy zakomunikował mu, że
jeszcze... papiery jego nie nade-
szły i prokurator: nie nie wie, za
«o on siedzi, a dopiero po na-
stępnych dwuch tygodniach pro
kurator zgodził się go wypuścić
do sprawy ża 30 tysięcy marek
kaucji. Dodać należy, że świad-
kowie tej sprawy ze strony Mi
chałka: Bejura'i Przyłęski, ze-

tak, jak opisane powyżej; zezna
1i tak również i ci, których sam
ksiądz podał: Fr. Sowiński i J6-
zef Czekalski.
Zatem niestychańe bezprawie

dokonano na obywałelu | przez
policję, przez sędziego i|'iprzez
prokuratora, gdy jest to z‘fykh
sprawa między księdzem i ob.
Michałkiem, i ksiądz za bicie. lu-
dzi "winien być skazany przez
sad bodaj na kilka dni. kozy.
Ale ksiądz jest gorliwym słu.
gusem pańskim, a ob. Michałek
„wyzwojeńcem",
A ksiądz Filewski lubi bić; w

Urbaniak@wnę (18 lat) po-
Bił bez zdania racji w kościelć
wykrzykując przytem ordynar
nie. W czerweu roku 1920 po
bił Krawczykównę (8 lat) przy

łąki bzu.
Pobił też ten „pasterz" w wine

nicy Chrystusowej
sięcioletniego stażea, który przy
wiółz dziecko do kościoła do
chrztu - według księdza zapó-
źnoj 'był przy 'tem zdarzeniu

  

 NIAJCIE „NOWY SWIAT

FARMY

WHITEHOUSE;
POLSKIEJ KOLONJI
NEW JERSEY

do Turka, gdzie po tygodniu we}

zawali zgodnie "P" co widzieli |/

wielkim ołtarzu za trzymanie ga 1

eki y był salę na gło-

wie, zamiast na nogach,

Apel Nawrockiego, ażeby nie

nie dawaćchłopom z .,Wyzwo-

lepia" na wybory, miał ten sku-

fek, że poza składką nó Górny

Śląsk zebranizłożył dodatkowo

Ruffles

Zarep. marka hand. U, 8. Pat. Or.

W nowej niebleskiej paczce.

Wezystkie patentowane części
składowe, zarodki, madel
zachowano, 6. przyjerinę dalikatną
pertum dodane.

zome :
winturm art "Ta-m"?do
włosów, jest lubianym nawet przez

[alfy]: ›5
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waj; Now York

adjutantami znany ze swoich u-||

nu, który usiłował rozbić zebra |

Jedyne letnisko polskie -
polatanis \y "w

Zklim,
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MUSICIE rascerg |.

Swój Do SWEGO! | |

mamy do sprzedania kilka ta- |-

dnych i dobrych domów 4

farm w Staniford, Conn) o-.

kolicy. Zastanówcie 'się i po:

myślcie, że wasz grosz ciężko |

zapracowany przyniesie naj| -

większą i gwarantowaną ko- -
rzyść w realności i wygodę.

waszym dzieciom i wam na

starsze lata. Piszcie lub przy=

jedźcie do nas. 4 2

   

  

 

 

 

   

THE

- 4
Wysyłamy ekspertów polskich

z

L. HERMAN - BIURO

 

Upoważnione przez Stań Nowego Yorku, czu
THAM NATIONAL BANK BUILDING .

1819 Broadway i 59 ul. Columbus Circle, N;

P 711. ®

=
detektywów po całym

 

 

  
 

 



   

  

 

     

    

  

Owned and publ
xowz. świat

. .. Anternd at Mew York, 35. 3

rzy2%,
   

aam, xor omnar
  

 

  

anufimy uy. the
dire 00, nro.

  

MBER AUDIT BUREAU OF CIRCULATIONS

ie, oonanampa, toe. t,Brak tent,Aae
Post Office as atcund class mail matter.

  

     xowr świar
  

 

  
  

 

  omnszwor s.

 

#. KULAKOWSKI, Pro i Redakor,
wór.

Dziennik _wytowany Spółkę -Wydziwnienę „łowy Świat, 196

0. DNC.
w.

> Bardon.

want preion;
24 UNION SQUARE, NEW YORK. ,

orricne:
230 szantorzup Ava.

 

 

r4. wawa, x. #.

Rotaktja za ogłomenia nia eépowiads. -- nie rwrsce
zadaNa ADRESU 10 CENTÓW.
 

«2

via. so lone
jet na cefiees that havingbastrted

maskinident Intolerance as despotic asho

from our land that religions intolermio®
we 'have pained linie, 10 we

, aswioked and ca% nie bitter

znoWAs President of the United. Staten, - 1851»

x polakéw nie mote pode
presisctan, s
\ elcryeny."

zaozysza

nie może mysleć o
szczególnego dobre, trike w dobrzenat *dethie donejnokci 1 majątków, tyko

no xszęży, ~: 17%

PIERWSZE ZWYCIĘSTWO

Niepodległościowcy

/* zwycięstwo. Anglia zo:

irlandey -święcą -pierwsze

stała zmuszona. mimo ...całej

swej potęgi do zawarcia zawieszenia broni z powsta-

niem iflandzkim. W po

. stej w południe wojska

działania wojenne.

Jeszcze wczoraj wa w. j a

e wczoraj policja angielska pgllła

irlandzkich. Jeszcze "wczoraj -

 

jezdniczą. Jeszce
domy :patrjotów

« ly sądy wojenne.
RX" Ale jednoczes

„dy historyczne. Na skut
  

niedziałek o godzinie qungA-
obu narodów" wstrzymają

Iczono w Irlandji 'z akcją na-

śnie odbywały się w Dublinie nara

ek listu Lloyda Georgea, Pre-

« zydent Rzeczypospolitej Irlandzkiej, De Valera i or-

- + ganizator Irlandzkiej

- ' gały plac. Ważyły się lo

, W.pigtek, o godzinie

Cha bez'eskorty naczelny
wraz ZE ! o

rzez straż złożoną z sześciu żołnierzy armji
---generał MacReady,
witany p

Feinów, Arthur Griffi C

"celu pertraktacji pokojowych. Olbrzymie tłumy

Organizacji Niepodległościowej,

th przybyli do Dublina/w
zale-

sy narodu. F
piątej i pół wieczór nadje-
dowódca wojsk angielskich

swym adjutantem, po

Republiki Irlandzkiej. Tłum nie chciał wierzyć wła:

. snym oczom. A gdy, o ósmej wieczór zawięszenie bro

ni podpisane zostało, radość byla nieopisaha, zwłasze

cza, gdy się

  

  

  
  
  
  
  

 

   

   

   
   

  

Po raz pierwsz
Mica: uznala Ang

Araktacje weszła.

"Zawdzięcza to

   

' szubienicami n
.. Ay drogowskazami dla

Probowala

do narodu,

zawsze umiał swó
  

  

£

  

  

 

  

   

 

  

    

  
  

awed

ne w

sądy irlandzkie n.

Irlandji

zabija,sie

tan taki

   

 

   
  

anglika. Kraj
. ji oby
  

    

  

pod naciskiem angielskiej Partji Pracy rząd

słychanemu patrjotyzmowi

"dep kompromis nie poszli. Każde po : zni

z wierność swą Ojczyźnie. Szubienice by-

, właśnewkndji tylko

mogła

dowiedziano, że Prezydent De Valera .je-

dzie do Londynu na konferencję z rządem angiel

y od siedmiuset lat walki 0 niepo-

lja władzę Irlandzką i z nig.w per

zwycięstwo naród irlandzki nie-
tych, którzy nigdy na" ża-
Każde pokolenie znaczyło

«pokoleń następnych.

y Irlandja

-

wszelkich spoqobéw’mflki.

" Biły wójska powstańcze w polu, otwarcie» Probowa-

użyzama-Slav na wysokich urzędników. Łączono swe

losy z losami innych, narodów, w wojnie z Anglją bę-

ch, z francuzami za Wiel}

,skiej, z niemcamiza Wielkiej Wo
Wielkiej Rewolucji Francu-

ny. Wszystko: za-

 

  

 

   

  
  

 

  
     

Aż nakoniec patrjociirlandcy zwrócili się po wzo

który przez te same męki niewoli prze-

Zrozjimieli Irlandczycy znaczenie organiza-

j na klasie pracującej. Zrozumieli,

jny musi być ruchem opartym na najszerszych

że musi być niezależnym
„najwierniejszą córkę" Irlandję,

wrogowi za miskę soczewicy. Zrozumieli, że

: wielką. potęgą trzeba umieć potęgę tę zde-

alizować, ,że trzeba armję wroga pozbawić cha-

wojskowego i nadać jej charakter policyjny,

›samozachowanie się takiej zdemoralizowanej

będzie najlepszą propagandą nźemtdliwd; i

że ruch

od Rzymu, który

potycz p
kie, nie mogąc zniszczyć nieuchwytnej

j armji irlandziej, wzorowanej na Orga-
ej Polskiej z roku 1916 i na Polskiej

Wojskowej, zaczęło mścić się na spokoj
zl h. Najlojalniejsi ugodowcy irland-

zili władzę angielską. Powstały własne
a miejsce angielskich, własty

ładze: Władza angielska
„W Mogła

  
  w.

stał się obrzydliwym dlakażdego przy-
swobód obywatelskich stał się

   
an-

kapi~swestanowisko. Musial

, |gdy słyszy z ust
mirskich

Iskiej. Zaczęto się' na świecie|
ją, jak kiedyś carską Rosją, a obecnie

Czytajcie artykuł „Telegra=
au" buffaloskiego.

Dowiecie się coś zupełne mo-
wógo - -coé co uderzyć musi
każdego polska na obczyźnie.
Wy, którzy się na obczyźnie

organizujeśie, -: jesteście zdrój«
cami Ameryki!! Pomoc udzie-
lana z Ameryki chłopskim i
robotniczym organizacjom jest
przestępstwem i niebezpiczeńst›
wem dla Ameryki! Tworzenie
„jakichś chłopskich" organizacji
jest nielegalnością wobec. Ame-

ki!
Socjaliści polscy popełniają

najgorszą zbrodnię, dążąc do
wyzwolenia pracy!

Czytajcie ten arytkuł i sądźcie
sami.

Sądźcie tych bezczelnych fa-
gasów, którzy się Waszego u-
świadomienia boją.
Wydajcie wyrok na tych, któż

rzyby was chcieli mieć głupim,
ciemnym tłumem, dającym do-
lary.

Świętoszki nasze, - denun-
cjują u władz amerykańskich,
oczerniając was, _oskarżając
was.
ie dziwimy się, iż fagasi wy-

działowi ~- posylali policję na
wiece - i przed policją wiec
ten nazwali bolszewickim.
Robi się to wszystko w, jed-

  

rem przyczyniają się do za-
kdócenia porządku i inde spo-
łecznego i wprowadzają do
:i— kraju zamęt j wal

Er

(Ks. Adamski] ks. Bliziń-
ski! ks. Dziengielewicz! Za-
Tuska! Zagórski! Głąbiński!
Maślanka! !)
Na mocy amerykańskich

praw demokratycznych wole
no jest organizować się imi»
grantom dla obrony swojch,
wspólnych futeresow, ale nie
„wolno im podporządkowy»
wać się rożkazom partyjnym,
ludzi z kraju z którego przy«
byli, bo podlegają oni wyłą-
cznie prawom tego kraju, w
którym mieszkają.

Innemi słówy nielojalnoś»
cią jest dla Ameryki oświad-
tzanie publiczne imigranta
polskiego, _że podporządko-
wuje się rozporządzeniom i
platformie tej lub owej par-
tji w Polsce i jej rozkazy
spełnia. Jestto niejako wy-
powiadaniem posłuszeństwa
władzom amerykańskim.

Nielojainie _wobec .tute}-
szych praw postępują socja-

4

obcą, swaryi kłótnie M19.
no-klasowe ze starego kraju,|

p

   

      

    

zdala od

"turalnych
mięrzeń.

Szkoła
już swoją

cej swoje

dając

szego zma

ślają
wymowne
poświęceń

Awiadeciwo,- Przyjaciół
orążych, mające na celu,

skowości polskiej,
dla. niej łączności

jako zrządzeniem _dziejowej
sprawiedliwości,
Swoje istiepie,
pierwszym szeregu wspólnie |komunikaty Konsulatu i rozpo-
z innemi tą obcą przemoc, oli rządzena rządowe. +

niezatarte -usługi
przełomowych chwilach na-

Dalsze dzieje szkoły okre-
dwa proste,

podległości.
Świadczą o tem piersi wa-

POECI
dać gło

; :utworzyło!
szkoly Pod

wszelkich "polityk,

wspomaganie
1 oświatowych za.

podchorążych .ma
przeszłość i histo-

rję. Powstała pod obcą
mocą w momentach głębokiej
rozterki politycznej w łonie
spłeczeństwa, rozterki mają-

źródło w odmien-
ności dróg, zmierzających do

Pójdźcie jeszcze raz' do konsula
tu i żądajcje, aby wam pomógł.)
O tle to nie odniesie skutku, na-
piszcie nam, -Może. jakaś roda.
się najdzie.

A. K, z Yonkers, N, Y, - Naj-
lepiej poinformuje was konst-
lat,

 

Ob. Antoni Lorzecki, Pladel-
fia, Pa. - List odestalismy do
Konsulatu.

Ob. 3. Januszek, Hartford,
Conn. - Sprawę zbadamy. Dzię

 
wspólnego mam jedynógo ce
lu, l‘wnh'mniu przez wielu, po

pierina przez niektórych nie

uzasadniłu

usuwając w

w

rtwychwstania,

niemniej

słowa: ofiarność i

ie, wolności i nie-

 nym, jedynym celu:

wszystkie organizacje, aby zro›

bić miejsce dla jednej, dla rzym

sklego kościoła i jemu oddać

rządy w Ameryce.

Patrzele jakiej podłości - ja-

kiej peźfidji - chwytają się

wydziałowcy.

Jedynym wyrazem dla nich

jest: „Hóńba!!

Jedynym rozkazem dla nas:

Baczność! !

IMPORTOWANE ORGANI-

ZACJE, A WŁADZE

AMERYKANSKIE

„Biorgę rzecz z amerykań-

skiego punktu widzena, mu-

simy przyznać, że władze te-

go kraju bardzo są cierpliwe

i pod wielu względami: niesty-

  

przenoszenia _europejskich

sporów partyjnych na grunt

amerykański,

Jeżeli weźmiemy pod uwa-

gę jak dowodzi „Tryb. Godz.",

że imigracja do Stanów Zje-

dnoczonych jest dobrowolna,

że przybywający tu ludzie z

innych krajów osiedlają się

nie pod przymusem, ale, do-

browalnie, to musimyprzy-

znad,chcemy czy nie chcemy,

że każdy taki -dobrowolny

imigrant, będący gościem w

obecnym kraju, powinen do-

browolonie bez żadnego przy«

musu umieć szanować, prawa.

i życzenia gospodarzy. To na-

kazuje prosta etykieta, zwy-

czajne dobre _wychowanie

kulturalnego człowieka.

Tymczasem w wielu wy»

padkach dzieje się "wręcz

przeciwne. Nieuświadomieni

- imigranei,/ często z namowy

różnych łapichłopów, nie ża-

wsze stosują się do praw i

przywilejów gościa, gospoda

rza, przynosząc tu, na ziemię

Z PRASY I

„Znikająca! armja irlandz-

ka święci pierwsze swe zwycię

stwo, Wróg musiał uznać ją za

stronę wojującą, musiał z niq

zawieszenie broni zawrzeć.

Wódz „znikającej" armji pol

skiej z 1916 roku, główny orga

nizator nowej taktyki walki jo

niepodległość, musi doznawać

dziwnego uczucia, gdy porówna

z tymi tak niedawnymi czasy

chanie toferancyjne odnośnie!

 

Y socjalistycznej w Polsce, i

którzy z Polski walkę klaso-

wą przenoszą na grunt ame-

rykański.

Nielojalnie również postęz

pują różnego gatunku ludów.

cy, którzy na wzór stronnictw

ludowych w Polsce

ją tu w Ameryce różne koła

piastowców, _wyzwoleńców,

stapińskich i t. d. i bezwarun=

kowo zobowiązują się podle-

gad .rozkazom _przywódców

partyjnych :zamieszkujących

w Polsce. Jest to bowiem

wyraźnem wyłamywaniem

się z pod praw amerykań-

skich, jest to formalnem wy-

powiadaniem _posłuszeństwa.

prawom amerykańskim i nie

może być dobrze widzianem

przez tutejsze władze amery-

kańskie.

Tworzenie tu w Ameryce

organizacji partyjnych iden-

tycznych ~z -organizacjami. w

Europie, przenoszenie. na

grunt amerykański europe}-

skich walk klasowych. przez

tworzenie tu jakich chłop-

skich organizacji do walki

tutaj z jakimiś polskimi „pa

nami", „szlachcicami", „któ-

rych tu w Ameryce niema,

jak również niema tu i ża

dnych „chłopów", ale są ro-

botnicy fabryczni i farmerzy

inteligencja i drobni: kupcy,

jest mielojalnością wobec A-

meryki.

Inicjatórzy i agitatorzy ta-

kich organizacji są

kami tylko naszego Wychodź-

twa, są wrogami naszego pra-

cowitego i poczciwego robot-

nika w Ameryce, a jako tacy

powinni być _odpowiednio

przez nasze Wychodźtwo tra-

ktowani (głównie zaś przez

Wydział Narodowy. - P. R.),

wi w miniaturze odcinek fro

tu bojowego, zbudowano pro-

wizoryczny oltarz polowy,

przy którym mszę św. wobec

Naczęlnika Państwa, zapro-

szonych gości, członków Ko-

ła opiekuńczego, dowództwa

Szkoły oraz jej wychowan=

ków, odprawił kapelan ks.

Manersberger,

Msza polowa z pięknym

głębokie

   

 

 dzisiejsze stosunki.

książąt Lube

ie, że go za

twórcę niepodległości" uważają

Podajemy „poniżej opis uro-

czystości w szkole podchorą-

życ, Oto co pisze „Kurjer Po-

ranny". 7 "a

Wezoraj wSzkole Podcho |:

wmuąmmd;

, tę pierwszą _naszą uczelnię
wojskową otacza szczególną

  

 
  

 

  

    

  

 

opieką i bierze udział w(hoge ”ax

liści polsey, ktorzy 'berwa-) sze w krzyże zdobne świad
runkowo podporządkowują! czy długi szereg pole$tych.
się> r i partji iska ich ku p ko

spokojnej

łą pracą.i vZ czcią

nią, ginie
skrzydlatą
In, świętą

rążych w

cle,

prośbą o
szkole,

pamięci w marmurze wyry-
te u progu waszej szkoły, Ten
posiew krwawy wydał złoto
plenne ow
wyższe Narodu dobro:
Gdy nastaną da Bóg czasy

przy rozbudowie wojska pól.
skiego, w
co umieli umierać, będą u-
mieli żyć kierowani swem po
wołaniem:
niem kształcenia młodscych
na dzielnych żołnierzy i na
prawych dzielnych obywateli
kraju, oraz przyświecania im
przykładem, usilną i wytrwa

mam w ręku tę chorągiew
pozornie kawałek drzewa ty
ko i barwnej utkanej, ma
rji, ale dla rycerza to wznic-
słe godło powinności dla oj-
czyzny, bo na swą chorągiew

,.. „zonierz. przysięga, walczy z:

na, jak ten złoty klejnot du-
szy ludzkiej, - poczucie" obo
wiązku i słu
Ofiarowująć szkole podcho

stwa ten czcigodny symbol z
głęboką wiarą i mochem prze
śwadczeniem,
nym, zasługą okrytym, w spu
ściźnie następcom pozostawi-

oddaję go w Twoje go-
dne rece Naczelny Wodzu, x

Naczelnik Państwa, oddaw.
szy cześć sztandarowi i chwi

pod nim stanąwszy, prze-
kazał go dowódcy

oce, utrwalając naj

imudne} pracy,

ychowańcy" szkoły,

szczytnem zada-

i wzruszeniem trzy

 

dla -chorągwi
jest ona jak chw:
jak ziemia rodzin-

 

imieniu Towarzy-

że niepokału-

przeznaczenie go

Szkoły, pułi

kujemy za pamięć, Cześć!
W Ob. Krygus, Piledelfja. - Je-
żeli chcecie informacji - pro-
|simy o podanie adresu.

Ob. Fr. Panek.-Podajemy

 
Ob. 8. 8. Czytelnikowe z New

Yorku. -- Zwróćcie się wprost
do biura H W. Doberty and Co.
O ile wiemy, firma ta przesta-
fa się ogłaszać chwilowo.

Z POLSKI.

PRZENIESIENIE URZĘDU NA!
FTOWEGO DO LWOWA" |

 

Warszawa. - Dziś zjawitk 34

se zew mnieWr! y

"T. Lachner, z New Yórku.'-/ „promulfihflz‘l
się w warsztatach

miczące z paniką
jest spadek kursu

się Jednikk Thwezej:
deniskis !Awotaty

upadku => marki,

 

 u pana Witosa p
związku -posłów _małopolskich,

 a to posłowie Diamand, Grzę›
dzielski,„ Halban 1 Skarbek ora
srezydent miasta Lwowa Ne»
man, "Posłowie poruszyli spra!
wę przeniesienia urzędu nafto›
wego z Warszawy do Lwowa,
Pan Witos zaziaczył, że do tej
pozycji odnosi się przychylnie i
będzie usiłował naonić mini:
stra przemysłu i handlu do ze:
stosowania się do, tego życzenia,
Minister bandlu, pana Przeńo›
wski oświadczył deputacji, że
urząd naftowy zostanie przenie
sy do Lytowa w lipcu.

'OSŁA ANGIELSKIEGO, PRZE
›ROSZONO I USPRAWIEDLI
WIONO SIĘ PRZED NIM

 

Warszawa. - Biuro" prasów.
ministerstwa spraw zagranicz
tych kompnikuje: W związku
wiadomościami, jakie ubazały
zasie sądu nad porucznikiej
iwanickim, -poset -angielski
Warszawie pan Maks Muelk
był przyjęty 10 b, r. przez pre
›ydenta ministrów Witosa, któ-
-y wyraził mu głęboki żal rządu
polskiego z .powodu: nieuzasa-
Inionych ataków na osobę pre-
njera Wielkiej Brytani ze stro-
ny jednego z pism polskich. w
odpowiedzi pan Mueller zape-
wnił pana prezydenta Witosa, iż
z przyjemnoiciq'nwierdu. że
może uważać incydent jako za-
kończony, 0 ie chodzi o atak na
osobę premiera byrytjskiego. w
związku z innemi notatkami pra
sy, według prezydenta, porucz-
nik Iwanicki był skazany za
sprzedaż dokumentów menu-mi

  

Syrestaiing
Amen tell
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sing,
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(iPods rec
a .sk
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luck, o # nb 4
gw tam init

sire, a pomieścić more
Mains omówić kownik.

Orkiestra

się przed

cu Szkoły

  

  

 

  

starczy
obchodzić z:

 

rodowy, dały się słyszeć sło
wa komendy: Baczność! a po
nich salwa i sztandar znalazł

tem wychowańców
którzy złożyli w obliczu swe
g osztandaru i swego Wodzu
Naczelnego krótkie  wymow-
na ślubowanie.
Przemawiał jeszcze dowód

<ki'i kapelan ks. Mauersber-
ger, poczem odbyła się defi
Jada podchorążych przed Do
stojnym Gościem, zakończo-
na .'udekorowaniem

.Srkoty .kriy- jął ich
żami walęcznych, które w bo
jach x bolszewikami
stwem swem zdobyli, dorzu
cając nowy 1186 wawrzynu do

Ghai.

- Fortuna, #New Yorku~ Wy-
iż

zagróła bymna-

wyciągniętym (ron
Szkoły,

pulk.

trzech

me-

 

  

  

 

umiecie się

ang pan
szef wydziału" bezpieczeństwa

poselstwa angielskiego 13,b. m.,
by wyrazić ża) ż powodu ukaza-
nia się mylnych i nieopartych
na faktach sprawozdań z Fozpra
wy sądowej. Tegoż dnia major
Mitkiewlez, prokurator sądu, -

rucznika Iwaniekiego, aby
razić ubolewanie, iż z powodu

publicznego i prasy, przybył do *

który rozpatrywał. sprawę po- |.

 

the, tek stao jak al

jet ra?: Ti

w

  

rytarzu gdańskim. Mahjo-

 
<> BPADAt

WIEDE®, 7 Jipea. -- W tute}-
szych kotach bankowych panu-
je wielkie zaniepokojenie, gra- Dry od

.) Pr
mrkm |

ki wiedeńskie" (1'nientieckie) zą [220%
Ida rom

polskich dk Spekulacji: "Spo- W©*
dziewasę iż g
polska pódniesić dig- podobni
jak: Korona "węgierska

Bénki de-
Wońferen

grup gletdowyeh cele
lenta Maktyet "da "podwyżśzeia
Xursu 'art. 'ionfertneshonte!
odniosła fadndgo skutki!

Oto macje" jednaj '
17

Wawszawa. - Pan Józef Za- Ia
krzewski mianowany został dy-| "
rektorem departamentu w mini-
sterstwie poczt i telegrafów.

No. iietosiezne. rawojania
; m aNegi!

unions:

U. S. MAILLINE '

Podróż z NEW YORKU do

: GDANSKA

50 na 42
wykonuje

ktajowych.
| DLACZEGO MARKA POLSKA
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słać pieniądze do st
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~~)śdiększe 4 majszybszę
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agent lub przedsta.

wiciel jest, w waszent fajek"
ście lub w pobliżi.

do Polski, Litwy i Ukrainy
i wszystkich "Bałtyckich
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„CAŁA DROGAWÓDĄ"

i

m

się w 1
1

F
sie (pod: Amerie mess.

S. S. AMER:ch . ~ 23 Lipca, 24 Sierpnia, 25 Września

8. $. GEORGE WASHINGTON 3/ Sierpnia, 27 Sierpnia
ret i 24 września:

przyci,wygoda, poseł .
URU

syckick skrętach.
AMERICA, mote pomieścić 1,400 trrece)! kiery w faje

ulka tle, progrieś klacz, NSC sofia. ourc. morobatlf /
309 poźnierów s4 am.

jede w tereci¢) Marie aren
panierdo kajak:

 

 

  
da poselstwo: angle

skie było pozbawine usługi jed-
nego ze swoich urzędników w.
przeciągu Całego dnia. Poseł an
glelska podziękował wyżej wy«
mmwnkhzwmpm-lenis do 

 

sci. (Smutna komedja).-

POKÓJ MIĘDZY AMERYKĄ
1 NIBMCAML .\

{, were
w. =* Tabu repr

|tantów : rezolucję: Por-

tera, która uznajestan wojen
ny zNiemeśmi Austrją za u-
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eodorówiczprzyznaje się, że memorjał pisał; i że w nim powołał się na tajny raport |

; a #8 t z

posła polskiego

ka kardynała Bertrama, p. Wi-

Tos "diia 29 Nstopada roku ub.

wystosował Jist do arcybiskupa

Dalbóra z prośbą o interwencję

biskupów polskich, Dalbor od-

powiedział, że „komitet

pów" (dobrze wiedzieć, że ist-

nieje „komitet biskupów"! -

przyp: red.) wysłał w lej spra-

wie depeszę do papieża, a du-

tej wysyła dwóch biskupów do

Rzymu.

Gdyśmy przyjechali do Rzy-

mu, monsignote Ogno już wyje

chał był na Śląsk z zakazem u-

czestniczenia księży w wiecach.

Zwróciliśmy sig z zapytaniem

do posła Kowalskiego i okazało

się że on sam przyczynił się do

takiego zakazu, szkodliwego dla

sprawy polskiej, ponieważ na

Śląsku. poza księżmi jest nadzwy

czaj mało inteligencji polskiej.

Gaspari też mi powiedział, że

p. Kowalski zgodził się na ten

zakaz, Co więcej, okazało się, że

przed rokiem polski
-

minister

spraw zagranicznych - ks. Te-

odorówicz raz mówi Patek, dro

 

-samotna"była;
czona. z

rzmiały w jej., v

działa przed Sobą pogodną
twarz, dobroci 3%

Słyszała miękki czuły głos

1 ten głęboki smutek w serd

rj spowiedzi: „Bylem

ciem. Mój grzech, to La

,.„Widziała życie Ludwiki -o»

braz bólu i smutku. <

skażąną -

ROZWIĄZANIE SZARADY!

PotoP i

OknO

LokaL

Stoś

Kruk

AnnA

Kto rano wstaje, temu Pan Bóg daje.

ROZWIĄZANIE NADESŁALI:

Krystyna Srokówna, W. Pikulski, B. Kużmiń-

ki, St. Lawicki, S, Batory, A. Czajkowski, "A. Cze-

A chowicz, I. Czaja, A. Szczepanik, Z. Zawistowska, M.

Gzyżewska, B. Królik, Z. Zalewska, D. Grzesiak, P.

! Bylińska, Marja Szus (Szue), K. Litwiński, M. Gór-

Ski, JK. Bednarz, W. Baczewski,

kilka kobiet. krzyczało:

dział dla szpiegowania bisktupów gazety oer sig :.;
w Rzymie. Madejski jest zajmując żadnego shiitqwisior.
ifcem i był na utrzymaniu Sze-| Ojciec pani Lecryckie} być
ptyckiego. szewcem we Lwowie, Miała trzy
Ks. Teodorowicz przebacza! |młodsze siostry i dwuch brści.
Ks. Teodorowicz kończy, swo- żyli w suterynach olbrzymiej

je przemówienie tem, „Płze| kamienicy przy ulicy, Cmentar-
bag-”(ID tym, którzy go tak|nej, W pokoju, w kitérym wary»
śmiertelnie obrazili. scy spali, był i warształ Ojca.

Zaledwie ks. Teodorowicz) Bez. światła, bez .powietrza.4
skończył, popliek jego p. Dubaj ślę odżywiani żyli jak piwnicz
nowicz natychmiast odczytał naj ne rośliny w ciemnych sutery
siępujący wniosek: nach wielkiego domu. Bladć

Jezuleki. wnioski. dzieci"uciekały z domu i bawi
„Uznając, że misja księży|ły się na, podwórzu

biskupów do Rzymu przynió|ze wszech stron zamkniętem mu !6 dać ży- ć
sła państwu w sprawie gór| rami. cie, a nie dać możności alt
„mośląskiej niemały pożytek; Tak Zofja wyrosła. m jataś, 2 fend
Sejm potępia wszelkie podno|  Liczyla szesnaście lat, gdy pol
szone przeciwko księżom bi- mala Karola Łęczyckiego, aką |
skupom w związku z tą mi- demiekiego malarza" z Krakowa
sją zarzuty i mając pełne za-| Raz, wieczorem, <gdy wracało
ufanie -w wypróbowany pe- |do domu, przystąpił do niej i
trjotyzm i zmysł poświęcenia przemówił Z początku niechę-
sig dla sprawy episkopatu pol tnie odpowiadała i prosiła .go
skiego, zaleca rządowi, ażeby aby się oddalił Ale on tak pig-
na przyszłość w podobnych |ikmie, tal:szczerze do niej mó-
trudnych położeniach korzy/wił że pozwoliła, aby ją pod
stał z jego pomocy". prowadził. Bieda,.utorowala. in

Na posiedzeniu komisji .do
spraw zagranicznych, rozważo-
no 2-gi punkt oskarżenia, za-
wartego we wniosku posła Bry-
la. ;

P, Rączkowśki formułuje o-
skarżenie. W pierwszy dzień
Wielkanocy poseł przy Watyka
[nie Kowalski, złożył wizytę kar
dynałowi-sekretarzowi _stanu
Gaspariemu:Ten przyjął p. Ko-
walskiego bardzo chłodno, po
chwili zaś przyniósł z drugiego
pokoju jakiś papier i pokazał w
nim ustęp, zawierający bardzo
ujemne uwagi o kardyniale Ga
spari ,zapytał =p. Kowalskiego,
czy to on pisał? P. Kowalski od
powiedział, że tłumaczenie fran
cuskie jest nieścisłe i zaostrza
jego słowa, ale że ustęp ten jest
istotnie wzięty z. jego raportu
do rządu polskiego. Wobec te-
go zajścia dalsze stosunki mię-
dzy, posłemdynlskim przy Waty
kanie a
stanu okazały się niemożliwe.
Nazajutrz wyszło na jaw, że w
owym dokumencie przytoczone

Wszczyna się długa i. mętna
dyskusja nad sposobem rozwa-
żania sprawy. Zabierają głoś
Jiezni mówcy. „Dubanowicz «do-
maga się, aby wnioskodawcy da
I dowody. P: Grzędzielski do-
maga ślę odpowiedzi ód 14. Te-
odoriwcza: czy dostał poufne
dokumenty rządu polskiego? od
kogo dostał?" jak je zużytkował?
P, Bryl stwierdza, że zarzuty 20
stały sformułowane, ale odpo-
wiedzi nie dano, Kierownik do-
maga się reasumcji uchwały ko
misji z 14 czer. powziętej przed
przesłuchaniem p. Kowalskie»
go. Reasumcję odrzucono16 gło
sami przeciw 14.

Zdrada,
Po tej formalności -dyskusji!
Poseł Bryl Odczytuje obszer-

ne oskarżenie, którego główną
treść podał już, poseł Rączkow«
ski. Ks. Teodorowicz w swoim
memorjale do Watykanu przy-
łoczył ustęp z poufnego repor«
tu p. Kowalskiego do rządu pol-
skiego. Uczynił to bez

©

„Widziała suchotnicę,
ma~śmierć -w najpiękniejszyci
latach. - Po nocach widziała /

przed sobą Ludwikę.

**X

Z. Bogdański.

a #45 *

NAGRODY OTRZYMALL:

„Czy to już wszystko; czy ty gab

L. Zawistowśka, New York, A. Czajkowski,

obowiązk

yn, K. Srokówna, Bronx, A. Czechowicz, New

© Britain, S. Giermek, New Jersey.

| ODP. RED.: Ob. Pikulski: Chętnie, Prosimy.

Ob. Srokówna: Tym razem nie. Prosimy 0 na-

desłanie innej.
8 Z A R A D A

Że zgłosek: brzym, cie, czy, dy, i, jąc, ka, dyki, ki, kół,

łan, mien, mierz, nie, niec, nik, 9, ol, 0,

śpiew, trzew, u, wiec, za, zi.

 

rzęcej chuci - nie myśleliście
o mkie..Po to to? Bym u-
syebala z tęskaoty. Czy.nie wie.
[ti-hi. że już mi niczegodać
nie możesz? Czy nie ;

e mię skazałaś na śmierć
P

UŁOŻYG SŁOWA:
1. Imig męskie t

2. Nazwisko polskiego _

poety
3. Obecny ustrój w Rosji

4, Plak leśny

była również ujemna opinja , ©

powodu czego ten ostatni robi!
ostre wyrzuty posłowi polskie
mu.

Treść oskarżenia.

mienia

Gasparim posła francuskiego, z) ;;
›braźliwego charakteru. Uniemo
liwito ta dalsze stosunki posła
polskiego z Watykanem, Ks.
Teodorowicz mówił w Sejmie,

z rządempolskim. Na do
eshanteh gi raz Skrzyński - sam doma

gał się, aby księżom na Śląsku
zakazano agitacji.
Mieliśmy posłuchanie w pa-

pieża. Papież mówił nam: ależ
ja nie wiedziałem, że wam zale-
ży na tem, aby takiego zakazu

Prawica już gotowa była pod-
nieść ręce, aby niezwłocznie tę
niesłychaną rezolucję przegłoso
wać. Przewodniczący p. Falkow-
ski już zaczął: „Ponieważ nikt
nie jest dowgłosu zapisany..."

drogę. Bo i (dn: biedak, był, jak
ona. Gdy dostał posadę przy te
atrze miejskim, jako malarz de
Noracyjny, ożenił sig z nig.
(Szczęście długo nie trwało.
|/Pg0rpku Maroll stracił posadę

się /tylko
prtypaitywat będę jak inni ży=
ją i się życiem radują? Byłabył:
lepiej zrobiła, gdybyś mię była
w kołysce udusiła; :I Ludwika
szlochała i załamywałą.m‘fl
rozpaczy. ›

e posługiwał sig tafnemi dolat-

nenfami rządu polskiego na ko

-zyść sprawy polskiej. -Poser

Bryl nie rozumie, jaką korzyść

mogło przynieść pokłócenie po-

sta polskiego z Watykanem. Je-

jeli chodziło o usunięcie jego

posła, to można to było zrobić

na innej drodzej a nie przez

zdradzenie rapentów.

Kretactwo księżowskie

Ks. Teodorowicz, zamiast od

razu odpowiedzieć na oskarże

nie, zapytuje, czy. wnioskodaw

cy mogą poprzeć twierdzenie, ja

koby Minister: spraw zagranicz

nych żądało od biskupów zanie

chania dalszej akcji dyplomaty-

cznej w sprawie Górnego Śląska

Ale p. Falkowskiemu przypo

mniano, że komisja powzięła u-

chwałę, aby w sprawie wniosku

posła Bryla przesłuchać p. Ko-

walskiego, de powzięcie " jakiej-

›kolwięk, uchwały przedtem było!

lem.

P.; Stapifiski ostro występuje

przeciwko ustępom rezolucji,-

inodiaH zaczęła się bieda. Okro

pra, nędza i nieszczęście na ka-

tdym kroku. Matka ją odumar-

ła i zostawiła rodzeństwo z oj-

cemi "pljukiem,

W Bdsia (ak! gorzko płaksła nad

grdhem i matki, Wtedy już czu-

la jak się gmach jej. życia za-

walił - jak ją gruzy przygnio-

5. Przysłówek

6. Część odzieży naszej

konnicy

7. Książka z pieśniami

8. Zwierzę

9. Ozdoba kobiety i dzi.

kich szczepów

10. Człowiek o wielkich

set
Po takick, noenych: wiejagh,

Zofja włokła się [mtm
przygnębiona, złamana tia"du-"
szy i ciele i milezałai/!* -/

Miteratu. A dusts 'starpat dile / -
ki ból, spazm płaczu: dławik ser- /

A

nie było, Na drugiem postucha-
niu u papieża uzyskaliśmy zmia
nę rozporządzenia, mianowicje:
1) nie wolno agitować w koście-
te, 2) zakaz niedotyczy zgroma-
dzeń publicznych; 3) zakuw agi-
tacji dotyczy szkół! parafjal-
nych, 4) każdy ma' zupełną swo
bodę głosowania za Polską lub

ce. Tak. ciężko było, tak. okrop
nie ciężko, w ~

W jej duszy rósł

rozmiarach

" Początkowe litery z góry na dół i końcowe litery

Ł dołu w górę dadzą wam imiona dwuch polaków, o

P. Rączkowski odpowiada że
według jeg informacji p. Piltz
napisał list takiej treści do ks
arcybiskupa. =

Ks. Teodorowicz -oświadcza

Obrona ks. Teodorowicza.
Zabiera głos ks. Teodorówicz

story zwlekał z wyjaśnieniami
widocznie dlatego, że Chciał o-

Niemcami.
Trzeba powiedzieć, że wciągu

trzech tygodni: naszego ›pobytu
w Rzymie z poselstwa niemal

dziękującym episkopatowi .za
jego rzekome zasługi i wzywa-

jący rząd do posługiwania się
w dyplomacji - biskupami.

stwierdza, że ks, Teó-

tły do ziemi na wieki.
Wzięła dwie najmłodsze sio-

$trżyczki do siebie.
Poikillsumiesigcach sama sta

Aac aig math,

A* »A

kwiat zbrodni. €
Trudno opisać, co sig w/w

izy matki działo. "Wieczńy: o-
deń bólu tlił w niej, żarzył się '

j 1 duddnt w
których każdy polak. wiedzieć powinien.

wedle: nie

-

otrzytnywaliśmy" In-

formac}i, co dzieje się na Śląsku
a nawet gazety polskie Ministe-
rjari przysyłało nam bardzo nie
Tegularnie (biskupi nie mogli
"san z Al-
przyp. red.). W Paryżu dowie-
dzieliśmy się, że w praktyce na
Slgkkir nie wiele się zmieniło i
że duchowieństwó niemieckie
mię stosuje sig do zmienionego!
«oporządzenia. Wobec tego z
Póryża wysłaliśmy telegram do
papieża za pośrednictwem pana
Kowalskiego. Ale byt to zaled-

i . Się
w oczach - palił w cereu. True
zna żarła, a serdeczna krew /-
sączyła się z duszy „w 1
w zwątpieniu.
#

karzenie, i do tego zastosować
obronę,

Ks. Teodorowież zaczyna od
oddania sobie samemu poćhwae|
ty, że miał -odwagę wystąpić
przeciwko
riemu" dla dobra: sprawy: pols:
kiej. Moje inteneje były) jakna}~
lepsze, a co moith mi
zarzucić. że popełniłem -nieo-
stroźność.
Cała sprawa tak wylgąda.
Wyjechaliśmy do Rzymu z

biskupem Sapielią na prosbę pre

dorowle?"przyzmal sig do zacy-
towania w memorjale tajnego
raportu posła polskiego. Ks. Te-
Odorowicz nazywa „nieformalno
ścią" to, co my ńazywamy we
wnisku -zdródzeńićm -tajemni-
cy państwowej. 4

Następuje tu ciekawy epizod.
WWW.—minister p. Stefan Dąbro

‘wski domaga się od przewodni-
czącego, aby nie pozwolił mó-
Wić o zdradzaniu, ponieważ ks,
Teodorowicz dźiałał w porozu
mieniu z rządem,

Tem zaczęła sig nowa. epoks
cierpień: Gdy Ludwisia pig nile
sięcy liczyła, zachorował Karól
Zapalenie płuc,) Choroba wło
kła się długo. Przez. cały ›rok.
Lekarze powiedzieli, że mia su.
choty, Po roku umarł.

Kilka godzin, przed śumercią
pożegnał się z nią tak sjoko}
nie, jakgdyby tylko zasnąć miał

mi cię "Zosienko, żal. --
wszystkim. Nawe!

sobie przełaczam.
jeden tylko grzech, świadomie.

ze otrzymał jeden tylko list od
p. Piltzaale w. nim takiego żą-
dania niema.

Poseł 'Grzędzielski ostro wy-
stępuje „przeciwko ,usiłowaniom
kad i

  

|

.

Dział Kobiecy.

 
ystęp

w roli jela, Ks. Teodo-
rowlez nie odpowiada na zarztt-
ty, lecz zadaje tylko pytania, Na
poprzedniem posiedzeniu wyda-
no wyrok przed w i
świadka p. Kowalskiego. Tu. z
góry chce się większością jed-
nego głosu usprawiedliwić, ks.

 

MIĘDZYNARODOWA
LIGA MTEK.

Trzeba trochę dalej i trochę
głębiej w siebie wglądziąć, pie-
legriowaé dobre zalety i tem sa-
mem przedewszystkiem ..przed
samą sobą nabyć szacunku.

Józefa Wysock.a

W wizjach słyszóła głoś Lue -
dwiki przeklinającej ją; widzia« -

Ia dziecko chore. zł? ©
Mienia nadziei, 

Na walnem posiedzeniu Ligi

atel, które się odbyło w P_a-

6-go lipca 1921, zastąpio-

były Związki Matek Francji,
ciernistą, widziała w

Z powodt

Ame
e

ykę zastępowała pani Alice W

French z Pan

French w długiej przemowie wy

(raziła nadzieję, że w przyszłość

niezgody między narodami za

łatwione. będą inaczej, niż «do

6

-

tychczas, że nie padną ofiarą s

W nowie, zostawiaj ieszczęś

we matki. „Grożącej wojnie ja

pońsko - amerykańskiej musi

my w ten sposób przeciwdzia

łać, iż zwrócimy się do japoń-

skich małek, z prośbą, o Przy
_ łączenie się do Ligi Matek."

Zdaje mi się, iż światowa

organizacja matek, może w wiel

stopniu przyczynić się do

nięcia ciągłego fńebepieczeń-

wojen, masowych mordów.
szakmatką najbliższa jest sy.

% a/syń dla miatki wszystko
b |

Szanowne czytelniczki, przy-

minają sobie zapewne, iż w
iedziel-numerze ni

„Nawego, Świata" powie-
łam, że kobieta najlepiej

swe" zadanie społeczne,

3ż demoralizacja
ojenna, -wciągnęła
Słyszymy dzisiaj

ki, Anglji i Włoch. Ame: SKROMNOŚC KOBIECA W
CHINACH.

Kierownik. policji w Szanga-
ju wydał surowy rozkaz prze-
"wlmodzie krótkich sukien,
szerzących się za wpływem Eu-
opy również i w państwie chiń
skiem. , W, groźnych słowach
›rzestrzega on niewiasty chiń-
kie przed wprowadzeniem tego
›umpejskiego „bezwstydu" w

królestwie Konfucjusza. „Suk-

nia kobieca, brzmi rozporządze

nie policji, stała się w ostat-

nich czasach o wiele krótszą,-

jest ona obcej

mody; kobiety nasze, -które

bezwstydnie ukażą się w takich

-| szatach. publicznie na ulicach,

będą aresztowane i surowo ka.

rane," . *

Chinki przyjęty, zd»

edykt. Co powiedziałyby niewie

sty w Ameryce, - gdyby nasze

władze policyjne zechciały tak

| nieublagattle w dziedzinę kobie-

;| cej mody wkraczać?

WYSTAWA HAFTów w se.

MINARJUM _NAUCZYCIELEK

RZEMIOSŁ

Przed dwomalaty powstało w

Warszawie seminńarjum państ:

wowe dla nauczycielek rzetniost

o istnieniu którem poza małem

gronem -interesujacem się szkól-
zawodowem, ogół: spo-

(łeczeństwanie wie wcale.

- A właśnie teraz, gdy warune

nie rodziny, konieczność

chowego. wyksztatednia

łowi. ,

Takim. .nowym, |niedocenii

 

je się, z p korą ów płorunujący|

ścjej spada na kobiety utrzymn= «w

pracy
zarobkowej,, wszelkie źródła fa-|/

być znane jaknajszerszemu ogó-| -

Teodorowicza bez zbadania spra mjera p. Witos.

szkodliwego dla. Polski 'okólni-
wie szkic, Po przyjeździe d

 

skiego „nauki o Polsce: na wyż

szych kursach historji, literatu-

ry „hygjeny, pedagogiki, śpiewu

gimnastyki, jak również przed

mioty specjalne jak: rachunko-

wość, towaroznawstwo, rysunki,

określenie geometryczne i histo

rja sztuki,

Uczenice, kończące seminarjum

po zdaniu egzaminów, odkryciu

próbnych lekcji, w których ma-

ją wykazać swe zdolności

chowe i pedagogiczne, otrzym

  

ją świadectwa „dające im prawo

prowadzenia natiki bieliżniar-

stwa, lub krawiectwa w szko-

łach zawodowych.
Na zakończenie 3-go roku is

nienia szkoły, otwarta

 olorowyln.

L -- SUKNIA ZE ŻMIJĄ 3- NAJNOWSZA MODA

został:
wystawa prac uczenie semina:
rjum. W trzech obszernych sa
lach „zgromarzone §§ niesłyche
nie piękne,i ozdobne prace z i
kresu bieliźniarstwa 4 białym
haftem i krawiectwa z haftem

list do Watykanu - daliśmy g
sekretarzowi do tłómaczenia ni

t

akcji.

więdzy rządu! - przyp. red.)

ile arch posług
niemi, Uczyniłem to, aby
żyć kres wszelkim "wahaniom
polityki polskiej w wyjaśnianiu
sprawy Watykanowi, Jeżeli po-
sel polski nie miał odwagi wy
1:qu stawiać sprawy, to nale»
zało podciąć. jego. stanowisko.
Gaspari czuł się potem w obo-
wiązku usprawiedliwienia _się,
czego dowodent jest Ist do bi-
skupa Sapiehy,

Watykan źle usposobiony dla

Polski.

|ańejdotę. Do Rzymu
irin

 

Narszawy należało go uzupełnić
dokumentami. Wysłaliśmy: tedy

język: francuski. Nie zwracalié-
my się do rządu polskiego, po-
nieważ był to dalszy ciąg naszej

(Talo więc ks. Teodoro-
wiez przyznaje się dotego, że
hw memorjał był pisany: bez

Vtym liście wyłożyłem, co my-
ili społeczeństwo, prasa i rząd
N tym liście była krytyka sy=
temu, nie osoby kardynała Ga
pariego. Co się tyczy dokumen-
ów, to miałem nietylko prawo,

się
poło-

. P. Stefan Dąbrowski raz je-
szcze dał dowód swego nieroz-
garnięcia tmysłowego, Naprzód
bowiett, jako przedstawiciel rzą
du; na dobitkę nie poseł, .nie
miał prawa odzywać się w ten
spysóh, Powtóre, ks. Teodoro
wicz! sam wyraźnie stwierdził,
że list, o który chodzi, -wysłał
bez porozumienia się z rządem!
P. Dąbrowski chciał być nad:
miernie usłużnym wobec tego

- |który go zrobił wice-ministrem
i postawił, jak nieco upośledzo-
ny na umyśle sztubak, '

Wystąpienie -p. Dobrowskie-
go wywołało małą awanturę,
którą załagodził drugi przedsta-
wiciel rządu, pr Dąbski, oświad
czając, że wszelkie dokumefily,

których komisja zażąda, a któ-

o

o

in

Niestety nie ja - lecz kto in-

ny zd to pokutować będzie. By-

›tórh pr.

bez miłosierdzia, choć pełen go-

rącej zniłości. Mój. grzech to na-

sen Ludwisia. Tak. Ludwisia~

Mea culpa, - ale on biedna

pokutować będzie".

Straszna nędza i zgróża życia

Głód'i ból bieda! i smutek wy-

sysały› życie. Zofji, która x każ-

dym dniem bledsza i/ chudsza,

włokła się jak cleft. .

 

toczył ustęp z tajnego raportu

osła, polskiego przy Watyka»
nie, co jest skandalem dyplo-

kroznośleśs8)/%v memorjale przy |"

Watykan istotnie' był źle u.

zjawił -się
Madejski, który mówił, że

przyjechał w sprawie stośunki|

wśćhodnich kościołów: Zwró

Ale nie 6 p. Kowalskiego tu

| chodzi. Pomimo de

 

< Teodorowicza daje dowód, że

#ei| ele robili - biskup

| émaezy sig; że chcint w ten spo

sób ostro uderzyć+- nie. mógł

(o :uczynić w swojem imieniu,

Tela"nie miał

od rządu, ani od posła, który ra

port pisał.

Wbrew temu, jak twierdzi p.
› absolutnie żadnej

korzyści z pobytu ks. Teodofo-

wicza nie było (zresztą on sam
drednio to a t

powrocie d Warszawy

'dur-memorjat) .. W .'polityce Wa-

tykumu. nic się nie zmieniła.

Natomiast postępowanie ks.

ent rządowy, do którego uży-
upoważnienia ani

wysłanie go jako dyplomaty by

ło rzeczą niesłychanie niefortan

ing. Arcybiskup -Teodorowicz,

rząd i zaczął prowadzić „samo-

dzielną" politykę,Win;

A taki Dubanowicz po /tem
im ma ea0)

ło wzywać rząd, oby dyplonia-|

 

ne.słyszała skargę Karola.
it z rozpaczy na myśl o|

g
thyhkim krokient p

sip .do kolyski. .Z6tt
twarzyczka niemowlecia
już bruzdy cierpienia,
Poduszki i połamana koły
:”ny jakby proroctwem

deptaty ją O@łąniemiłosiernie.] łości, j

matyernym. Ks. Teodorowicz Baz

"| nie powołująć się na'tajny doku! karen:

 

 



--- MAURICE RENARD.
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~ powoli znikało.

'to kis.:crds =

zmartwienie nie chciało ustąpić.

tzy mnie: bawili: bajczekami Ho-

i Apulejusza i Perraulta

.

nie przy:

nawet docjakich: tragedji doprowadzić mogą

 

 

e. zrealizowane:

Aragediajest w. ie-rzeczy „Osiół". LU-

t 1 Aer -

 
 

 męczarnią był dla mnie ów tydzień postu i

ci!

czekarychła śmierć za Jat pięć - a

= nie wiem:jakiemęki
.wiwisekcji. -

memu smutkówi, przychodziłem szybko
vMa

£ q-Skom .się o tem Lerne przekonał, kazał mnie na-

- tychmiast zaprowadzić na pastwisko.

.

=

_..

4 Euro ,liMhori So galopowały z wdziękiem przed

-- memioczyma.
ż ki

-

_

x Ale krowy rozprószyły Się - zdziwione gravide-

obnie brakiem mej odpowiedzi - W jakimś praw-

je tajnym języku ich rasy. A może przeczu:

owitego-u mnie.
susl

zatek zajmującego okresu mego Fan

obserwacją mego nowego gizmag 013

mnie do tego stopnia; że zacky-

/ byka uważać za jakąś okolicę zwiedzoną W

y, za - miejsce wygnania ważek—.- ale w każ-

je-miejsce pełne niequdzxane i niewyczer-

wóściach - gdzie mnie przypadek jakiś za-

    

    

    

   

   

  

 

się ścisłą
cie te2ajmowaly

  

- całyten czas, W którym żyłem qmyśłem 'tzlo-

, aciałem zwierzęcia, wspominam jako okres. -

xiie nowy świat sig dla mnie'mmd‘i'w

m ziół, któremi się pasłem. saute 2P

tak, jak oczy, uszy i nozdrza posyłały Jkgvńśawe

lomości nieznane dotychczas

-

wrażenia

/

cowe,

# owe i powonieniowe -- iak samo Język mój, ob-

rzony. innemi brodawkami

-

t

“WMwrażenia ogromnie oryginalng.

Zioła są fbdarzone niezliczonymi. 8

\ podniebienie ludzkie pojęcia nie ma. / adna

ja najwybredniejszego gastronoma nie potrafi

y „dniach

-

nawet oddać tylu smakowych

le się mieści w skubania

-

jednego łokcia

trawy.
wa : ,

wet noréwnat się nie da dawniejszej
kuchni z

ściami mojej paszy»
'

;

zę Jucerną a koniczyną
jest w smaku dużo

ica, nig między smażoną queązwą a sar-

: wmyśliwskim sosie. Dla rosh'nozerczymj—

 Toślilina (est jakby innymi S0SaM! przyprawio-

Ostrom 72 ")a—nieco mdły, oset zbył pieprzny›,

teżnic nie zastąpi smaku wonnegosiana, W NIE:

: zliczonem bogactwie\\ vag

 
 miakami, o]

 

+

 

ar
ta

te

t kombinowanych smaków: *

wiecznie zastawionymi “glam, do

- rosngey w miarg 107

 

: «$$$qu zmienia swój smak stosownie

igodziny - raz kwaskowata, raz słona, rano

,pod wieczór gęścieje, jak Syrop." Niepom?

oszy, jaka stanowiło dla mnie picie wody.

n. pewien, że Śp. mieszkałicy Olimpu, zapisując

Sui. ludziom radość i śmiech, innym ZWIE-

m musieli zostawić pi'zywiiej żywienia się, am-

ziół i nektarem wody u źródeł. -

Nauczyłem się już i zro: umiałem jak rozkoszą

vółu jest czynność trawienia czterema zotgdkami,

{Wnie nozdrzy jego dolatuje cała symfo

„* -- :...... ....

. pornac swe zdolnołsei i figsclwdtscnnzwzfii

ikach, posługiwałem się Coraz 10 i

a tagami, nigga: dochodziłem do prawdzi"

ch wroścń...

 

wspomnieniem, jakie

-

zachowie

nienie pyska, owego centrum

a probierczego 0 niezwykłej subtelności

ju dobrych i złych gatuiików trawy, 0-

zed wrogiem, doradcy i kierownika, świa-

dogmatycznej „tak" lub „nie" -

| nięomylnej - zawsze czujnej../

vie czy Jupiter, przyjąwszy postać byka, z

niczki Europy nie byt wiglcejjmhwymny

em, niż tem całemi tak piesmacznem por-

”Wsię wcześniedo tych obserwa-

zdrowiemoje odebrałomi spokój po-

akwaria wrażeń, Doznałem

ien
glo

) rodzaju cierpień zwykłego obywatela XX.

catar, kaszeli wy, męczyły mnie usta-

wnieżzęby mi sig we znaki, -

Nawiedzały mnie czarne

wczyną ich była prawdopodobnie owa prze-

nad o której mówił Lęrne - a

, które się niedługo

_

potem  

i s

wey

{if zyst-anie odpowiednich

 

I Konsulatu Generalnego Rzeczy

pospolitej Polskiej, 963 Third

Ave, New York City

Rząd polski ceniąc wysóko za
sługi położone przęz żołnierzy o-
chotników byłej armji gen. Hal-
Tera, pochodzących ze Stanów
Zjednoczonych, którzy po demo-
bilizacji zmuszeni byli tu po-
wrócić, celem uregulowania swo
ich interesów, pragnie aby ro-
tacę w Stanach Zjednoczonych
éddali zdobytą praktykę życio-
wą na gruncie amerykańskim
na usługi dźwigającego się rol.
nictwa polskiego i wyrobioną
rutyną i systemem pracy przy-
czynilisię do szybszego polep-
szenia bytu państwa. »
W myśl wytkniętych celów i

zasód, sejm. polski, pamiętając
o ~obrońcach ojczyzny, którzy
plersią swą-odpierali wroga od:
granic Rzeczypospolitej polskiej
- uchwalił w dniu 17 grudnia,
1920 roku; ustawę o nadaniu
ziemi żołnierzom - ochotnikom
wojsk polskich, którzy odbyli
służbę frontową bezpłatnie.

jąca się w Stanach Zjednoczo-
nych w zupełności jest objęta
powyższą uchwałą. Wobec te-
Howszyscy byli żołnierzy tej ar-
in pragnący oddać usługi dla
benju w pracy na roli, mogą w
całości z tego przywileju. korzy-
stać.
Każdy żołnierz, pragnący 0

trzymać ziemię „w Polsce, wi-
nien wypełnić kartę,rejestracyj=
ną (wróz tej karty lub odpis ws
sławy konsulat -generalny prze
ślę na żądanie). Wypełnioną
kartę wraz z Odfisami posiada-
nych świadectw węjskowych -

wej, w której petent służył,
leży przesłać do tutejszego kó
sulatu, który takowe prześle
pośrednio do sekcji osad żoł
nierskich w Warszawie. *

Sekcja osąd żołnierskich po €
trzymaniu kart postara się 6.

,i kwalifikacji.
stępnie -Swadectwa _kwalifika«
tyjne petentów z decyzją, czy
Janemu petentowi przyznano
ziemię darmo, czy za opłatą -
prześle do konsulatu w Amery»
ce, który z kolei powiadomi pe-
lanta o wynkiu prośby.
Ogólne warunki, na jakich od

bywa się nadanie ziemi:

I Kategoria:

Otrzymują zięmię bezpłatnie:
a) odznaczeni inwalidzi i żółnie-

rze rolnicy;
b) odznaczeni inwalidzi i żołnie,

rze nierolnicy;
c) ochotricy, którzy odbyli słu-

zhę frontową - rolnicy;
d) ochotnicy, którzy odbyli stu-

zbę frontową - nibrolnicy.

1 Kategorja:

Za opłatą. -.
Z kategorji opłatnego nadania

ziemi w.stosunku do wszystkich
są wymagane już'przez samą ue

stawę, kwalifikacje rolnicze.

Od nabycia ziemi wyłączeni

są żołnierze w myśl ustawy z

dnia 17-go grudnia, 1920 roku:

a) Larani za zbrodnie przeciw-

kosile zbrojnej państwa pol.

«skiego; ~~."

>) karani za zbrodnie dezercji;

©) pociągnięci do odpowiedział.

ności karnej" za roztrwonie-

nie dobra państwowego do

czasu uprawodnienta wyroku

uniewinniającego:

c) którzy z pogwałceniem pra-

wa brali samowolnie cudzą

ziemię na własność w posia:

danie.
Pożądanem jęst, aby petenci

po' otrzymaniu z sekcji osad tol-

nierskich za pośrednictwem kon

sulatu idectw

|

brak się wgrupę od 20 do 30 '

wybrali, jednego przedstawicie-

Id, uprawnionego, który przyje-

chałby z Ameryki do Polski w

celu porozumienia się w ich i-

mieniu z sekcją osad

skich w Warszawie, na: jakich

warunkach i jakie obszary mo-

słaby przekazać sekcja osad tol

nierskich dla dane} on:-dy tol-

nietzy. z Ameryki.

W. interesie własnym osób,

mogących 'z. przywileju. powyż:
szego korzystać, konsulat gene

Armja gen. Hallera rekrutu| *

 

   

 

   

 

dotyczących. formacji :

© ZOFJAWOJN WA z

Pisańe za czasów okuptcji niemieckie, w okresie podziem-
a nych walk o niepodległość

|

Drukowane z rękopisu z upoważnienia autorki
PRAWA PRZEDRUKU ZASTRZEŻONE

(2) Ciąg: dalszy:

Zachełbałyglq. zaszemrały tłumy; przywie-
ili Łukasińskiego i towa w. Wszyscy w parad-

rych mundurach z orderami; stoją sici w chwalebnym

;pokoju i dumie. "A przed frontem siedzi na chodzi

xym, koniu wielki książę i wzrokiem tygrysa mierzy
Wiary. . Zerwano im szlify, zdarto ordery, złamano
szablę, w więzienne siermięgi odziano i w ciężkie za-
suto kąjdany". A d

Szlocha thim. ..

Polsko zwycięska! k bije od twoich oczu, u

'miethasz sig do swoich dynów.

Walerjan Łukasiński! Ignacy Dobrogajski! Mi-

kołaj Dobrzycki! - pchają taczki, przykuci do nich

łańcuchami a źłoty zasiew buntu pada w serce

›

bez

bronfie szlochającego tłumu.

O, jak źle, jak straszno, jak ciężko w sercu Kró-

Jestwa - Wrszawie!
Oplwać święte tablice praw!

Odarta z powagi konstytucja!
Znieważony Sąd Sejmowy!
Zmiażdżona wola narodu!

Uciśnione i sponiewierane serce ludu! »

A po całej ziemi polskiej - rabunki, krzywdy i

«brodnie.
I w sercu nie znajdziesz. ukoju, skołatana żało-

nico!
Jeden ci jastrząb szarpie serce i wnętrzności -

drapieżny rozpustnik Nowosilcow.

_; I z Litwą zapuścił szpony, do ostrobramskiego

(grodu sięgnął, niecny. sługa wstecznej myśli szatana.

Wwięzieniu promienny. młodzieniec Adam, w wię

éhiu jego towarzysz.

:

0,darmo szczerzysz kły, prze

ęty psie piekła, bo nawetzbrodnie twoje, w czystych

 

 

:- JN GOŁĘBIOWSKI

BIBLJOTEKI PUBLICZNE

PLEBISCYT -

Już noc okryła wielkopolską ziemię ć

Złowroga cisza zgłuszyła dąbrowy;

7 pod ziemi słychać tajemnicze mowy

Gdzie Tytan polski sześć wieków już drzemie.

 

Sparł się znużony nad oskatdą stali, - "<

Piersią olbrzymią daje znać o życiu, -

Pięść swą zacisnął i cicho się żali

Duchom co siadły dokoła w ukryciu.

W tem nagle zdali głos dzwonu uderzy,

Olbrzym się budzi, oskard ściska w dłoni,

Z głębin kopalni zastęp duchów bieży

. A każdy zraną głpbpka w swem łonie.

Dokąd spieszycie! ojców moich duchy?

Dlaczego piersi wasze zakrwawione? -

Co znaczy odgłos waszej stali głuchy

I te narzędzia w własnej krwi zbroczone.

Idziemy synu z tą piersią rozdartą,
Każda z tych piersi jest głosowań kartą!
Co krwią gorącą swój podpis położy,
Idziemy spełnić wielki wyrok Boży.

0, wróćcież duchy spócząć w cichej nocy,

Dzięki wam, żeście ze snu mię zbudzili,

Ja za was wszystkich krwi tyle utoczę, -

Że pokolenia dziesiąte zasili.

Czekałem wieki, a gdy mnie zbudzono,

Powrócić muszę na małczyne łono...

To rzekłszy, zmierzył się w piersi otwarte

I poszedł pisać plebiscytu kartę

Związek: Socjalistów Polskie
Komitet -Obrony „Narodowej.

Nie powinno się zwracać

T- .. r

kurs letik. -/-
Przemysłową szkołę of

no na letni
i Pine str. Dobrano.
straktorów więcej,
pragną się uczyć, '
korzystania podczas
W szkole tej wykładame
wie wszystkie p .

; |dzące w zakres: przemysłu,
Kierownikiem szkoły je

Elliot.
 

  

K. 0. N,
Posiedzenie K. O. N.

się dnia! 10 Ipca» br. o
10ej rano w sali Domy

go- a
Z bratniem pozd

© W, GAWRYSIAK, i

SZYFKARIY -

na ”Homini! 1
szych S
DO POLSKI -

Wyrabiam  apli

na poszporty i le-
galizacje

 

+
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|

|
817 N. 3rd
Philadelphia,
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nych, o im ziemi ze/{iad pionki na szachownicy jego

sercach szczepione, owocne wydadzą plony i ku zha-

ych pobudza.
Zasłaniasz oczyi błądzisz,

świecie wspominań.
Idziesz między mocarnemi

jak szumi Baltyda,
dzielnych  Czarniecczyków,
Częstochowy, łowisz czujnem u
po porohach, uśmiechasz się pol
Sobieskiego...

rzyść

-

łakomi - na sławę-* mówisz

-

che

później,. strwożona, z oddechem zapartyin,

zefa _zawies'zona. toniesz. w. Elsterze.

Na poły martwa powracasz z toni

dźwigać dalej ukrzyżówane życie.

Ja Warszawakpochodnię buntu.

Jacyż to tytani śmią się

zwierza? a

*. To młodzi podchorążowie,

. Lecą, jak pół. Y P

sockim na czele, który im giestem " archanioła

kurzbawieniu wskazuje.
Szumią zwiędłe liście w

parku, zadrżałcień Sobieskiego...

poplatanych i stajesz w Warszawie i wołasz:

- Do bróśi, ludu! De broni!

O, niezapomniana, o zwycięska nocy!

Gto porywa się lud ze snu, grają mu w

 ~alny uprasza o jaknajszybsze
składanie podań.
Celem uniknięcia zbytecznej

kzwłoki-należy w odnośnych pis
mach zaznaczać: „Sprawa nada-

 

 \ dnie teraz bronią.
Powstajesz, Polsko, -w zbuntowanym

ce strumienie płynie zbrojny Jud ulicami

grodu, płynie zewsząd, ażdorana, aż do świtu.

racial Lotaei

wieniu będą. Nie Mickiewicza płaczesz, Polsko - on

w (próbach jaśniejszym. jeszcze ogniem zapłonie, -

6 młodziuchny Plater, trzynastoletni, więzień, w kuje

ach na Sybir w kibitce pędzony, ran łez

jak mara w widmowym

; hufcami 'Chrobrego,

Stajesz wdzięczna w Krakowie przy Łokietkowym tro:

nie, słaniasz się po polach grundwaldzkich, tewasz w

zadumie nad znaną tylko tobie mogiłą Warneńczyka,

spieszysz z Stefanem Batorym na Moskwę, słuchasz,

wioząca na spienionej grzywie
wartujesz- pod musami

hem szuta Dniepru

źliwie do męstwa

- Nas stać i na 4o szepczesz. - My nie na Ro-

łpliwie, a

z Iwo

nym okrzykiem przypadasz do strzemion Kościuszki,

:> wreszcie, w kurczowyim uścisku na szyi księcia J6:

zamroku, by

w listopadową noc w błysku padających gwiazd zapa

rzucić na leże rabego

to nieme i ciche aż do- |%

/ wójennych: przeglą

bogi w płomieniach zapału zy

starym Łazienkowskim

Wracasz, Polsko, z dróg grzązkich, z manowców

oczach

światła pożarów; oto. pęcznieją ulice rozjątrzonym

tłumem, oto pękają żawory arsenału i tysiące rąk wła:

ludzie.

Szczerzą się serca wściekłością odwetu; jako szumią

jawów demokracji kultury jest
udostępnienie ogółowi jej skar:
bow przez biblioteki publiczne.

jest wszystkim. Służy ona za-
równo t zw. inteligencji, jak i
garnącym się do wiedzy praco-
wnikom fizycznym, dorosłym i
młodzieży. W spółczesnej'orga
nizacji wychowania publiczne-
go bibljotega gra rolę doniosłą;
jest uzupełnieniem /szkóły uni-
wersytetu, źródłem samokształ
cenia i informacji. - Kamie-
niemi węgielnym .jej znaczenia
jest całkowita bezpartyjność i
powszechność. Idea bibljoteki
pub'licmej wyłączą wszelkie z
góry idącą cenzurę. Wszystkie
kierunki ideowe muszą być re-
prezentowasie, dla wszystkich.
Umiejętna organizacja bibljote-
ki ułatwia każdemu korzystanie
x 'ksigick, usiłuje dotrzeć do
wszystkich -zakątków, i uczynić
książkę niezbędną dla życia, -
jak powietrze i woda.
Ameryka jest ojezyzną bibljo

tek: publicznych. -W/ Amefyce,
bibljoteki stały siż wspaniałem

 

 

Jednym z najważniejszych ob) S E IB E R T'
© a n a omwagi na ludzi z pojęciami prze-

żytemii, Trzeba 186 z postępem 1.

czasu, iść w świat życia nowe-/ p

fd

 

go, zp z
Lecz potrzeba na to pracy.

„Niech cię nie straszy długość
[ciężkiej. każni

Ani zasmuca wierzchniej pleśni
z [zgniłość:

Stgpaj ber wspomnień, żalu i
[bojażni,

I zerwij dawną z grobami zaży-
[łość.

1 słusznie, czas zerwać z tru-
pim powiewem, a iść śladami lu
dzi silnych, którzy nie burzyć

*
giębnoe Tinje wyrównnją
lii1 elzacterimes 1em yr

Ple")-

 

t
zo, będzie vuemrdane i
cl Jeli" mickerey
pin

   
Demonstracia codsiet w btum®

wupticte

chcą, a budować, którzy chcą, a- w ;;??Jśń'm

by. młoda Polska była wszędziej ., , 104 A

reprezentowaną, nawet w bibljo -

tece, „Kto się przyczyni w tym
na polu oświaty i kul. NA PUBLICZNEJ .

tury - cześć mu! Kto staje na Smmlonv »

dródze tej pracy - wzgarda mu! | w „ wię

Musimy w ten sposób wal. te Wuts

a

Czyć o nasze uznanie. Musimy
naśladować naszych wrogów i
przeciwników, którzy na każ-
dym kroku, zawsze i wszędzie
własną narodowość propagują.
Nauczcie się być dumnymiz pol

rwoktw 1
modów o 12 w peindale

Apraedakr: -Dowie:
ias:Chevrolets Fintan

Aumoctady an prébor
Fish mane te to
me a ar dernier wim
wn nin

 

 

dliwą, podnosi na wyższy po-

ziom ,obywatelskość i uducho-

wienie, Nie będziemy wchodzić

w

Rwie Bię złocista nić wspominań... Wleczesz się * dok: Sie naucecie sie 1 byt Anne no ae In

(eraz pustym ugorem beztwladzy, grzeéniesz w bag fm"m”dfn';mmzf'mżjby It”; połskatni. % 882 099 M"§M:=z

nach kłamstw, podłości i oszczerstw, jesteś biedniej- |jęty; nie popierały. /Potrzeby . z. D. SPEAR & R

szą od najbiedniejszych $wiata, bokomornicq we włas.

|

dzieci. miłośników muzyki i pra

-

752!io Thin 5!

nej zagrodzie, bo niewglnicąna własneni dziedzictwie,

|

cowników technicznych, uwzglę- KARTY do GRANIA - whai:

Nie, nie!

:

To demony rozpaczy bełkocą wokół dil”; Malinki-lin S'x’elfl‘wgm
oTer?

dah iga man! ; [kraju oteka stała się UWko-|/sidi

si
ę

o dot ow te

ciebie w wichrze yędrowngnh nocy, a ty słughasz * thang mmatyfucgy nerodowe. A.fram: *%, eB“yzlrnflm n '

trwogą serceć pełnieje. _ * meryka stworzyła typ: biblioteki Sry"TZNN 360%ere Philadelphia,

Nie, nie! Jeszcze nie pora na “Wm?- Jeszcze. W

|

publicznej, obejmującej potrze- |insrrowany katsloę kart, m 10 omtów Najlepszy dom. buźles

sercu twojego narodu bałwanj się gniew i węciekłym by rzeczywiście wszystkich: od 1 SAKOS a w mieście.. /

zalewem uderzy na wyłądy życia. Jak zaczajony lew oo h ?o dzieci. é ”:"; . AMs wiza-t. 6) zw.?! ci:-$$

i * Adi bv m i < i w celu zas U
(linami Iwo] naródi z grożnym pomrukiem go'luye się i

-

mull?“ za za. THE M C

do skoku. - OWE ba wiza '.lłód! „M„„ommnwwm

Patrz!.. Już staje się ciałem wola WyD@Wi@niA! [cajge » rak literaturę złą, szko-
Baczność Filadelfja Baczność!"

PIERWSZY CHŁOPSKI PIKNIK (Lu
Koło Lewicy Polskiego Stronnictwa Ludowego z
W NIEDZIELĘ, 10-go LIPCA, na LEWIS E

nogni?!” o godz. 10ej rano: [

\o 1 hy y Mam:-? liczne poparcie! Przel

 Dojazd tramwaj Nr. 49 i jechać do City Uhl
(W razie deszczu, będzie odłożone) --r 

pobudzić
dzi mi o to, aby wg
Azielnicach podobnie jak w śród!

kwhich znajdowały się dzieła w

polskim języku. Fiładelfja jest

pod tym względem bardzo, bar.

dzo biedna. Można powiedzieć,
że w filjach publicznych biblio

tel» niema prawie polskich ksią«

żek, a jeżeli są to w bardzo mas]
tej ilości, Czy to nie jest.
em dla naszej polonji, która u

miału póbudować knajpy A róż:
ne wst dziury, a nie umnie:
In usg: sprowadzenia ksią+
że, .Kto to ma zrobić? Ksiadz.

Komitet K. I. P. S. Lud. w
 

- „DR. J. GOLDBER

D dla pracujących

4-ta i South ulica, Wchód 405

*- // PHILADELPHIA, PA.

Jeżeli masz kłopot z przyjdź 1 zol

NISKIE CENY
„POS CEC2. 1Wik.

  
czy 'salunista? Zdaje mi się, że

 
tą sprawą powinny się zajyc ine
stytucje oświatowe, które 4
ru lat istnieją. Nimi są:
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Odbędą podróż bnlunem przez Atlantyk.- Ląthicy marynarki Stanów Zjedn., człon-
załogi balonu

czeniu w Bedford, An"
balonem w jego pierwszej ppodróż

, którego budowadla amerykańskiej jest ma ukoń-
djęcia dokonano przed rusztowaniem. Lotnicy

J., nastąpi jesienią.

Obecnie ćwiczą oni na balonię.R-32, który jest tego samego typu, co ZR-2.

Armeński dyplomata przybył
tutaj podziękować za pomoc
okazaną Armenii przez Amerv-
k Grabiel Naradounghi
wice-prezes armeńskiej nns]!
na konferencję pokojową; nie-
dawno przybyi do New Yorku

P z Europy. Przybył tutaj, aby
podziękować narodowi ame
kańskiemu przez prezydenta
Hardinga, za pomoc okazaną
Jego nieszczęśnej ojczyźnie.

 

«gre oterA am
ts"mę owi„:me

Piesek „który na zmieści w
kieliszku. - „Shadow Hill A-
tom" jest pieskiem, który swo

s bodnic zupełnie usndownć się
może w-kieliszku od wina. O-
trzymał on. wszystkie nagrody
na wystawie .psów w hotelu
Ambasador w Los Angeles.

inansowy Lip
“no! Hal-lag: Am!“

ady, którego -fotografię
fl“zajmuje bardzo

«mi?| Ligi
«A?

 

Najbogatsze tpndkobleruyni wychodzi zamąż. - Panna
Dellora Angell z Lake For która odziedziczyła 37 mie
Klanów dolarów po swej c mu pam J. W. Gates, wychodzi
zaniąż za C, Wilsona Campbell, n A
Panna Ansell spotkała Campbella, j

tniej zimy w Kalifornii. On ukończył Ohio State lm-
posiada obszerne pola naftowe w Tulsa, Okla. Narze-

czona liczy 18 lat i ćwierć swojego spadku otrzyma wt
dziestym roku całość zaś spadku otrzyma w 40 r. życia.

Biorą, udział w handlowej konlerenc
zaproszenie rządu meksykaiskiego, ezter wvlmne mieszkan-
ki Washingtonu udały się do Mexico Cit wziąć udział
w międzynarodowej konferencji handlow to pierwszy
wypadek, gdzie kobiety zostały zaproszone 'na pudohną kon-
ferencję. Przed odjazdem delegatki złożyły wizytę w Białym
Domu. Zdjęcia dokonano po wyjściu stamtąd.

yja
Towe prezesostwo stow. „Na-
tional Ilurseslmc Pitch As-
sociation", oraz delegację tego
stow. z Ohio. Delegacja jedno-
cześnie wręczyła prezydentowi
godło, tow., dwie srebrne pod-
kowy z odpowiednimi
mi, Prezydent był wiel

tego sportu i c
sam brał udział będąc jeszcze
w Marion.

Amerykanka pomaga odbu:
dowie zrujnowanego miasta
francuskiego: Panna Bell
Skinner z New Yorku, która
niedawno" O@jechnłu: do Fran
cil, aby objąć madzof nad od-
budową zrujnowanego miaste-
czka Hatton=chapel. Praca ta
zajmie dwa lata czasu. Panna
Skinner została niedawno człon
kiem Legii Honorowej za jej
pracę ratunkową wczasie woj
ny.

Łańcuszkowy woreczek, de-
likatny jak jedwab. -Czy spo-
tkaliście już woreczek łańcu
kowej roboty (Armor Mech.),
któryby był takdelikatny i lek»
ki jak jedwab? A jednak
już taki ; powy. zv woreczek
ten pi

i nie jest oncięż
jedwabnego woreczka.

Trzyletnia dziewczynką któ
18 czyta, -> Tylko jeden dzień
był. w szkole i potrafi czytać
czytanki z trzeciego roku szko
ły publicznej. Jest nią S-letnia
Mary, Jones z Wayne City, DJ,
Dziewczynka. jest sierotą, wy-
chowuje ją ' ia: cioteczna,
pani F:A. Jacobson. która pro

w znaje
idą.—'ŁM Kie-

Sqd niémieckich przesąpców wojennych w Lipsku, Fotografja powytszii przedstawia
wnętrze najwyższego sądu w Lipsku, podczas zapasowego! oficera nie-
mieckiego Karla Heynena, oskurzonego o kę się nad angielskimi jeńcami w obomńe
Bechlinghausen, Węstfalja. Oskarżony, Heynen, stoi pośrodku. Jest to jedna z pierwszych
zdjęć, jakie doszły do nas z rozpraw sądowych nad przestępcami wojennymi w Lipsku,

 

 

Nowa sensacja rozwodowa w „wielkim" świecie, Pani
Angier Buchanon Duke, piękność ze sfer „towarzyskich": w
New Yorku i Filadelfji wszczęła proces fórwodówy. «przeciw
swojemu mężowi-miljonerowi,
rocznie „alimony", „T " oczyjyigele gostalq, poru-
szone do żywego tą wiadom Specyficzne oskarżenie prze
ciw mężowi, trzymane jak detąd w sekrecie. Duke jest sy
nem B. N, Duke'a, który zwany jest lull-jinn] królem t

jączolizniego 109:000 dol.. ,

Co go jeszcze możewki
wać w przyszłości?- Osta a
fotografja księcia Wilhelmiaj=
najstarszego syna, byłego
stępcy tronu niemieckiego. =-
Wilhelm ma obecnie 15 lat-
mieszka ze swoją matką (faq

«Ya w Berlinie,
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Otrzymata 'rorwéd od
“lytlglmmqomm; H
na 'Rathleen z
mała: niedawno latwa~ ?
„małó ściem

tleenPenn:

mmza najpiekn-
tę w Anglii,
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Chociaż:po świeciedolanas,
jak liście wiatr, rożsiała,
do ziemi swej powrócim wraz
co nas wyhodowała,
by ująć w dłonie młot i pług -
tak nam dopomóż Bóg!

4
0d

chodzi.w tym róku 20-Jetnią ro:
d':Z.:...Siang.

cznicę istnienia i z tej racji o-
fiaruje 24 tak zwanych „scho-
larsbips" zupełnie darmo przez
trzy lata, na instrumenty dęte i
rinięte używane w orkiestrzą,
8 ,scholarships" na śpiew, 24

-- temperatura .bez
--wiatr południowo-

aim 4m..-T
o

yn
¥iot, wptaty $1300,

Nagrobek. to r“
Tu leży perła radców, bowiem z ") e „a:¥.

różnych względów K
„Honorowych" i płatnych miał

dziesięć urzędów. 3
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Ojczyźnie wszystek zapas sił

Gamma z Liver

w Mauretania -z
WSavoie z Havru.
Wink Columbia z Glasgo-

wa, Hellig Olav z Christianii.
Środa: _Olimpic z Southamp

ton, Drottningholm z Gothen-
Roma z Marsy!

Oil-Loin z New .Yorku

„Dzisiaj: aiw-rd F. Lucken-
M do Rotterdamu.
Poniedziałek: _Otto Jarl do

l_emen, Bristol. City do Bristo-
lu.
Wtorek: do Rotterda-

mu, Albania do Liverpólu, Old
W Stale do Londynu

hud- skautów. - Wczoraj
przesunęła się przez Filth Ave.
od58 do Washington Są.

brookłyńskich. skautów,
w której wzięło udział przeszło
2500 ów: tej młodocianej

Celem tej parady,
było ogłoszenie w Manhattanie

„mieso tygodnia w Lu-

na. Poski który: rozpoczyna się
jutro 4. 3; 11. lipca
Mały tydneń dwa razy

i 250 skautów _będzie
miało swoje ćwiczenia - co-
Winne.

wY, M. C. A. popełnił
Ciało sekreta-

Wen Side, ---B.- S. Grenell'n,
który zginął 85 czerwca; znale›
ziono: w wodzie w Far Rocka-

," way. w wylótu Beach Sixth St.
vIO przywiązanie docię:
jaki. używany jest. prey
mdo zatzymania. .Sledz

«two. stwierdzito, ze Grenell po-

wsamobójstwo.

/ „Meyera -szuka poli-
eyjmych . funduszy. - Onegdaj
powołano: na przesłuchy komi-
tetu inwestygacyjnego Johnal-
Sinnol'a, -sekretarza

| majora Rylan'ś. luedy tensię
„sławił, :komitet „oświadczył,; że
(musiała zajść pomyłka, bo oni

"do! tego Sinnot'a potrzebują.
„Okazało się, że komitet chciał
mieć przed sobą James'a P. Sin-

- mot'a, który jest ojcem John'ai
obejmuje stanowiska komisarza
wodnego departamentu. -Prze-

słuchano również komisarza i-
- F. A. Wallis'a

Iwjednak będzie tu śpie.
.Z powodu pogłoseksze-

- rzónych tutaj przez osoby, któ-
z Włoch, że Ca-

uso jest w obawie, iż utracił
n wmglosulzeplebg

e popisywał siprzed amery-
ablicznoécia,. Gafti-Ca-

zarządca Metropo-
an Opera Company, nadestal

do tutejszego biura
który zaprzecza o-

1 mm twierdzi, żeCardzi, że Caruso
szybko przychodzi
odzyskuje siły. i że

icja ta, która mie-
 n. 2005 Third Ave., ob-

wymowy, tak dla dzieci, jak i
dla dorosłych. Zapisywać się
należy pomiędzy 10 rano i 8
wieczór od 12 lipca do 16 lipca.
Aplikanci muszą stawić się oso-
biście. /

Koncerty w Stadium Lewi-
sohn'a. - Rozpoczęły się już w
tym sezonie koncerty w Stódium
Lewisohn'a, przy 197 ulicy i
Amsterdam Ave. Koncerty te
zapoczątkowane zostały dopiero
w robi ubiegłym, a ogromne
powodzenie, jakim się one cie.
szyty, pomimo wielu wieczorów
deszczowych zapewniły ich i-
stnienie 1 na przyszłość,

Codziennie teraz odbywają
się koncerty z bardzo urozma-
jeonym programem. W niedzie-
Ie, poniedziałkii śródy =- wy-
stępy solowe, tak słynnych mu-
zków, jak i śpiewaków. Jeden
koncert w tygodniu będzie tak
zwany „wagnerowski".

Koncerty te Law od
egidą People'ssuing! m
tę objął Henry Handley.

Nowy okret Cunard Line. -
Z biura kompani. okrętowej -
Cunard Line, donoszą, że Wkrót-
ce już zacznie kursować nówy
okręt tej kompanii „Scythia",
który będzie opalany nie wę-
głem,.a ropą nafcianą.
Pod względem wygód i ele-

gancji obręt ten równa się „A-
quitanii"

Ojciec wyktadałasi

dziecko

Dziewięcio-miesięczna 'tórecz
ka pani A. Torrens, córki boga:
tego fabrykanta w Paterson, N.
J, została wykradziona przez
swojego rodzonego ojca z gan-
ku lelme‘ rezydencji teścia w

Pompton Lakes, .N.

gdy drugi mężczyzna trzymał
panią Torrens i zatykał jej usta,
aby nie krzyczała.
Torrensowie nie żyli ze sobą

od stycznia. On jest synem ku.
bańczyka, który był żonaty z a-
merykanką i jakkolwiek sem u-
rodzony na Kubie, wychowany
był tutaj od (małego dziecka.
Rodzice pani Torrens nie chcie-
li aprobowąć małżeństwa córki,
i zabronili jej pokazać się w ich
domu, jeżeli nie opuści męża,
Wreszcie wstyczniu zdecydowa
ła się ona na to.

Czterech ludzi brało udział w
›orwaniu dziecka, „Pani Tor.
rens jest przekonaną, że pory»
wającym dziecko był jej mąż.
Cała partja wraz z dzieckiem
wskóczyła do automobilu, któ-
rym przyjechała i szybko znie
ła. %

sgk dla -

spraw probi-

bicyjnych

Wczoraj donosiliśmy o tem
"Ize oddział nowojorskiego naj.
"| wyższego sądu dla spraw probi.
bieyjnych nie był w stanie skom
pletować sędziów przysięgłych
wobec czego powołano nową!li-
stę kandydatów. Z tych udało
«ę wybrać tylko 22 przysięgłych

oddamy - hart i wolę;
niech pot nasz znojny i krew z żył

w ojczystą wsiąka rolę! . .
Trudem synowski splaclm dług -
tak nam dupomoz Bóg!

Po obcych ziemiach, z młodych Ial
bezdomnisię tułalim -
lecz naszych serc nie zmienił swm
przy Polsce wiernie stalim,
z wytkniętych nie zbaczając dróg -
tak nam dopomóż Bóg!

Wyśoko dzierżąc sztandar nasz, ,
kroczymy naprzód śmiało,
gdzie Orzeł Biały pełni straż
nad Polską Zmartwychwstałą,
którą z snu zbudził złoty róg -
tak nam dopomóż Bóg!

Powrócim żywi - po dniach burz -
a zmarłym: pokój wieczny! . . .
co legli w obcej ziemi już,
nim nadszedł dzień słoneczny,
i polskich chat rozjaśnił próg -
tak nam dopomóż Bóg!

Scranton, Pa.
M. CHYBOWSKA.

 $
1"sedria H. V. Borst rarpoczall
z nimi rozpatrywać sprawy.
Jakkolwiek, zwykły komplet
przysięgłych składał się z 23, -
to jednak, według oświadczenia
sędziego Borst'a „grand jury" z
22 członków,: jest również le»
galnym, gdyż prawo
je, że ciało to ma składać się z
więcej miż ośmnastu osób.
Nowe więc te „jury" przystą«

piło do pracy i rozpoczęło umo-
rzeniem ośmiu spraw.
Następnie sędzia Borst przy-

stgpit do naznaczania kar fia o-
sądzonych przez czerwcowe „ju-
ry"/< Między innymi Mikołaj
Rozbicki skazany został na 200
dolarów kary za sprzedaż trun-
ków w salonie pn. 168 Stanton
ulicy.

Pomóżcie kalece

Panna Bertha Pohlmann, z a-
merykańskiej gazety „The Eve-
ning Mail" działu „Save a home
find" zgłosiła się do redakcji
„Nowego Świata" i doniosła

atel pojski, E. Szamiń:
ski, mieszkający w suterynach,
217 E. 10th ul. w Nowym Yor-
ku, nauczyciel obcych języków,
liczący. lat 56, sparaliżowany na
obu nogach w najgorszej nędzy
żyje.

Prosiła nas 6 dostarczeńie mu
krokwi, ubrania, bielizny i pie-
nędzy na zapłacenie zaległego
rentu, gdyż grozi mu
nie na bruk.
Prosimy naszych czytelników

o nadesłanie datków dla kaleki
żyjącego w nędzy.
Znamy d serca naszych

czytelników, my dowody
ich selache współczucia.
Pannie B./Poblmann. na tem

niejscu składamy serdeczne po-
Irigkowanie za zainteresowanie
się naszym. rodakiem i wkrótce
damy jej dowody, iż polacy o
swoich nie zapominają.

CZYTAJCIE 1 ROZPOWSZCH-

 NIAJCXE „NOWY ŚWIAT".
 

Dwuch napastników

spotyka śmierć -

Dwuth .nieuzbrojonych mło-
dych <Iudzi weszło do „lunch
room'u", pn. 786 Columbus Ave.,
pomiędzy 98 i 99 ul. i pragnęli
steroryzować obecnych, ale spo
tkali tam śmierć od kul rewol
werowych. Strzelał do nich
właściciel .Wiktor |Fernondéz,
kubiańczyk, którego aresztowa-|;
no.
Zabitymi są: Alojzy Buckley,

22 lata, z pn. 344 Manhattan
Ave. i Tomasz Ducan, 23 lata, z
pn 843 Amsterdam Ave.

znani byli w sąsiedztwie jako

ludzie „niedobrzy". Specjalno-

ścią ich było napadanie na pi-

janych. Byli bez zajęcia i po-

siadali przy sobie pięć centów

całego majątku. _Świadkowie

twierdzą, że obaj byli pijani.

Tymczasowe śledztwo zebrało

następujące szczegóły tragedji.

Buckley i Duncan weszli do

lunch room'u około godziny 8ej

wieczorem i zażądali jeść, przy

czem poczęli kląć na właściej

la, obsługę i gości. jd

wysłał kogoś po policjanta, ale

nim ten nadszedł jeden

"| stników przedostał się

dit go gyemu

pnie udał si

Wtedy właściciel pobiegł do
kuchni, skąd powrócił z rewol-
werem w ręku. Wchodząc z po
wrotem do restauracji widział,
jak napastnicy znęcali się nad
"wacharzem, japończykiem, któ-
rego przewrócili na podłogę i
poczęli kopać. Fernondez pro-
sił ich, aby go uwolnili, ale ci
mu odpowiedzieli: „Milcz, bo i
z tobą tak samo się sprawimy"!

IFernondez wypalił wtedy
pięć strzałów do napastników.
Duncan ugodzony w serce padł
trupem odrazu, a Buckley zmarł
wkrótce w szpitalu.

Policjant nadbiegł już po
strzałach, - obydwuch napastni|
ków wzięto do szpitala, a wła-

Obaj!

- zynem kalifornij

  
|

„une
Baron Shidehara, -japoński

ambasador w Waszyngtonie, ~
który w oficjalnym oświadcze-
niu, wydanym niedawno w Wa-
szyngłonie twierdzi, że angi
sko-japońska umowa jest dale-
5g od tego, aby miała być wy«

mierzoną przeciw St. Zjedno

›zonym, albo nawet obroną

przed tym krajem.

$ciciela restauracji  aresztowa-

u6, Fernondez tłumaczy się, że

strzelał we własnej obronie.

Świadkowie, którzy byli pod-

ówczas w restauracji zeznali, że

aapastnicy rzeczywiście porwali

„pie", ale nie mieli zamiaru ra-

bować kasy.

Zeznania te obciążają bardzo

właściciela restauracji, -który

dlatego został aresztowany. Pod

czas pierwszego badania Fer-

nondez zeznał, że znał już

tację napastników, że widział, iż

są oni pijani i obawiał się, aby

10 nie napadniętoi nie obrabo-

wano kasy, nim nadejdzie pole

cja. Przyznał jednak, że nie

probowal: oni jeszcze go ude»

tzyć, ale nę mlurnmh

TAJEMNKzy „V.ANDERLIP"
Jakiś młodzieniec o bardzo

8

a
s

łach. które -odnajdują
panów węchem.

'| A w tem jego zasługa, że-był
od parady

drej rady.

Reminescencje z raju
Adam, siedząc w raju smutny,
Chcąc uroczą mieć dźiewoję
Za małżonkę, oddał na to
Jedno dolne żebro swoje.
Dziś niejeden Adam za ło
Syty żony i kłópotów,
Byle żonę ktoś mu zabrał,
Cztery żebra oddać gotów.

W "szkółce żeńskiej.
Egzaminator: Powiedz mi, pa

nienko, ]lkle masz :wyobraze-

nie o raju?

Uczennica: Raj jest miejscem;

dzie są zakazane owoce.

Na ulicy.

- Powiedz mi, dlaczego wła-

ściwie Kazio nosi rękę na tem-

blaku! ,..

- Bo go postrzelili w

nogi na temblaku przecież nó-

ić nie może!

W sklepie „na raty".

Co kosztuje-ta umywalka?

- Za gotówkę dwanaście ru-

belków.

A na raty?

Na raty, proszę pana dwa-

dzneścm szęść rubelków.
- A ile trzeba dać zadatku?
Dwanaście rubelków. .

Rozmowa toczy się 0 wył
swoich

- Ja - mówi X. - mam tak
znakomitego pontera, że po pi¢-
ciu godzinach odnajduje ,mnie
samym tylko węchem...
śhez o tem!

cóż my

ysl - odpowiada Y.
że powinienbyś się wykąpać!---.
 

Itowanych |manierach za-
£111 East 61 ul.

stille przedstawił się jako Xan-

derlip. Powiedział, że jest bra-

tankiem słynnego bankiera tu

tejszego i kuzynem Vanderlipa

KALENDARZYK

ZABAW -

  finansisty kaliforńijskiego, któ-

ry niedawno powrócił z Rosji,

gdzie otrzymał bardzo korzystne

koncesje.

Otóż młody ten „Vanderlip",

udał się do handlarza antyków,

Franka, i nadzwyczajnem obej-

ściem się postarał się od niego

Lwyłudzić drogą makatę, warto

ści 1050 dolarów.

Kiedy Frankl zgłosił się do

bankiera Vanderlip'a, ten o-|"

świadczył; że nie ma' żadnego| ;,

bratanka, i że nie jecl wcale ku-
Vander-

a
84 Wrasisie --

1921. w Faster Do
Tyne Parku, Waste, New York
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lip'a.
 w gdzie mieszkał

ów młodzieniec, potrafił on zdo-
być sobie przychylność wszyst
kich, a najwięcej służącej, od
której „Vanderlip" pożyczył 10
dolarów pod pretekstem, że zgu
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bił swoją książkę czekową z
banku w San Diego, gdzie po-
siada 3000 dolarów.

Już dziesięć. dni minęło |od
czasu _zniknięcia .cleganekiego

ale policja dotąd na
ślad jego natrafić nie może.
Służąca, która mu pożyczyła 10
dolarów, twierdzi, że „V ander
lip" jest niesłusznie posądzony,
iż jest on takim dobrym -czło-

| wiekiem i że z pewnoścu pewu-b
    

Jeżeli macie dom na

sprzedaż zapiszcie

go u nas

Mamy pr'AlIth kur-tówna dony
etkiege go

Poślij do:

Bóro EconomyLeague

199 BROADWAY

New York City
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